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PRZED OFENZYWA CHIŃSKA? 


Pożar Mukdenu. - Zawieszenie broni na papierze. -= 


Czańg-Kai-Szek dyktatorem 


Londyn, 10 marca. |mi koncentruje swoje wojska w. pobliżu 


Na terenie Chin zaszły ostatnio no- 
we komplikacje. Jak wiadomo, w mo- 


, Korei. 


Według najnowszych doniesień, rząd 


Kaj-Szek posiada obecnie władzę dykta- 
torską. z > 
W kołach politycznych Londynu liczą 


mencie gorączkowych przygotowań do chiński mianował marszałka Czan$-Kaj- | się z tem, że wobec wytworzonej sytu- 
przyjęcia nowego prezydenta Mandżurji. Szeka naczelnym wodzem i przewodni-| acji wojska chińskie przystąpią do no- 
Mukden zaalarmowany został groźnym czącym rady obrony państwa. Czang-! wego natarcia. 


pożarem, który nagle o jednej porze wy- 
buchł z żywiołową siłą w kilku punktach 
miasta. Mukden płonął przez szereg go- 
dzin. Dopiero po usilnej pracy ratowni- 
czej, zdołano pożar zlokalizować. 
Zawieszenie broni zostało faktycznie 
zerwane, gdyż walki trwają w dalszym 
ciątu., Japońskie samoloty bombardawa- 
ły Su-Czu. LAŁ 
„Jednocześnie donoszą, że do Szang- 
haju ściągają nowe posiłki, Rząd sowiec 
ki w obawie przed dalszemi powikłania- 
| O RTR Ry: | 
Łódź, 10 marca. 
— Z mieszkania Lajby Karpa (Dolna 
skradziono garderobę 
1.600 złotych. 
==. W. poczekalni międzynarodowego towar 
rzystwa Transportowego przy ni. Wólczeńskiej 
nr. 17, skradziono futro, wartości 1.400 należące 
do ińkasenta Kiela Rubinowicza (Orla 23). 
Sprawców włamania policja nie ujęła. 
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Straszliwy samosąd 
nad podpałaczem 


Wilno, 10 marca. 

Onegdaj we wsi Gurdy, gm. Zaleski 
wybuchł pożar w zabudowaniach ZYg- 
munta Klamki. Wobec sprzyjającego 
wiatru pożar przemósł się na inńe zabit- 
dowania, między innemi na domek 
Pietkiewicza. 

Pietkiewicz spostrzegł równocześ- 
nie iakiegoś mężczyznę, który uciekał 
|przez płot, trzymając w ręku bańkę Z 
nafta. ADA 
| Za mężczyzną tym wdrożono pościg 
| Nieznajomy usiłował oblać Pietkie- 
|wicza nalta, został jednak w końcu za- 
trzymany. 

Okazał się nim Andrzei Lida. 
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Cdgrzebali trupa I powiesili ospi waze 


na Epretzznfe czummezBicny une 


Warszawa, 10 marca. 
„lL K.-C.“ donosi: 


W Siniarzewie, w pow. nieszawskim 


zie zbrodniarze, wydobyłi zwłoki z gro- 
bu i z trumny, a następnie obrabowaw- 
szy je zupełnie z ubrania oraz cenniej- 


ci i w końcu postanowił się zemścić. 
W tym celu oblał dom Klamki naftą 
i podpalił go. d 
Lida został przez poszkodowanych 
pobity tak silnie, że nazajutrz wyzionął 
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i biżuterię, wartości | 


| Czyżewskiego, właściciela tego majątku. 


zaszedł wypadek demónstrujący jaskra- |szych przedmiotów, a nawet wyrwawszy ducha. 

(wie-zdziczenie pewnych sier w czasach ; ze szczęki złote zęby (!), ustawili w bra- Oba domostwa spłonęły. 

obecnych, | Imie, przywiązując trupa za głowę do | 
Przed paru dniami jeden z mieszkań- kraty. 


ofquacji zwiok, złożonego na 
Race przed kilku dniami $, p, 


przybyli i kit nijwyższe: zgrazie, Stwie!- EEEE TY TOPR ZO TAE RISTOAA znał pęknięcia przepony brzusznej. W stanie 


ciężkimi odwieziono go do -szpitała. 


ców tamtejszych, przechodząc rang ko- | ochodzenia policyjne zmierzają do. Fiepnięty przez fonia | 
ło cmentarza, zauważył, stojącą w bra- wykrycia zwyrodniałych brodniarzy, dla Łódź, 10 marca. | 
mię postać w bieliźnie. sa sh i których nawet cmentarz i zwłoki niebo: ' (d) Na uł. Towarowei został kopnięty przez $ 
Przerażony tem. niezwykłem. ziawi szczyka'psz jały: teten dla doko- konia w brzuch 35-letni woźnica Dawid Tur=. ) 
skiem zaalarmował sąsiadów, którzy ńania. bestjalskiego rabunku. Jezyk, zam, przy ul. Grobcinej 4. Turczyk dos ą 
i 

‘l 


iym . 
ZssłaQGł z glodu 


Łódź, 10 marca. 
(d) Na ul. Piotrkowskiej przed domem nr. 


Porwany przez 
| transmisie 


Łódź, 10 marca. 


Jak stwierdzono, niewykryci na ra- 


De jaki zbrodnia, ziel dwie denna 


Jedna z jego ofiar dogorywa w szpitalu 


(dg) Dziś o godz. 7 rano w zakładach 
fabrycznych Scheiblera i Grohmana 
przy ul. Emilii 24, wydarzył się wstrzą- 
sający wypadek. 

Robotnik Kazimierz Rotyński (Tar- 
gowa 66) w czasie pracy przy maszy- 


Świętochłowice, 10 marca. | Wedle śladów, odnalezionych na śnie nie został porwany przez  transmisię. 

Ohydny wypadek zwyrodnienia miał gu, zachodzi przypuszczen.e, że nosił Doznał on zmiażdżenią dloni lewej ręki. 
miejsce wczoraj w pobliżu Kachłowiec. on trzewiki na gumowych podeszwach.  Wezwano pogotowie kasy: chorych 
Około godziny 2-ej popołudniu ludzie Za zbrodniarzem wszczęto energjczne które po udzieleniu pierwszej pomocy 


przechodzący polami w pobliżu Kachło- poszukiwania, które niestety dotychczas przewiozło nieszczęśliwego 


wic ujrzeli w jednej z altanek dwie, pra 
wie nagie dz ewczynki. 

Jedną z nich, jak stwierdzono, ucze- 
nica szkoły powszechnej 7-letnjia Irena 
Pasiekówna z Królewskiej Huty, była 
nieprzytomna, Z ust jej i nosa spływała 
obiic'e krew. Drugą dziewczynką 7-let- 
nia Magda Klimowicz, drżała z rimna, 
przytuliwszy się do leżącej iasie- 
kówny. 

Q straszliwem odkryciu zawiadomio- 
no policję, która przybyła na miejsce 
i rozpoczęła energiczne dochodzenie. 

W toku śledztwa ustalono, że obie 
dziewczynki idąc rano do szkoły, za- 
czepione zostaly przez jakiegoś niezna- 
nezo mężczyznę. Niezna omy poczęsto- 
wał dziewczynki cukierkami j ob €cał 
- Im, że dostaną jeszcze więcej, jeśli pój- 
dą z nim w pole. 

Dziewczynki, zwabione łakociami, 
poszły za nieznajomym, który zapro- 
wadził je do jednej z altanek w polu i tu 
toi się na nich ohydnego zniewo- 
en a. 

Po zniewoleniu, nieznajomy uderzył 
Pasekównę w głowę kłodą drzewa z ta 
ką siłą, że doznała ona złamania cza- 
SZAL, 

Odnalez'one dziewczynki przewiezio- 
no do szpitala, poczem Klimowiczównę 
zabrała matka do domu, a dogorywaiją- 
cą Pasiekównę odstawiono do jej babki, 
zam eszkałej w Wielkich Ha,dukach 
przy ul. Szpitalnej 15. 

Wedlug zebranych przez policję in- 


formacji. owym zwyrodniałym osobni- |zgon mężczyzny. Dochodzenie rozpoczął; 
Kozłow: | 


kjem był jakiś mężczyzna w kurtce bez 
kołnerzyka i w dżokejce. 


jeszcze ne dały żadnego rezultatu. 


Sfudent uniwersytetu zastrzelił ex-narzeczoną 


robotnika 
do szpitala im. Prez. Mościckiego. 


220, zasłabł z głodu Józef Karolak (Nowa 4). 
Lekarz pogotowia udzielił Karolakowi  pierw- 
szei pomocy. 


God kolami samochodu 
Łódź, 10 marca. 

(d) Przy zbiegu ul. Piotrkowskiej i Radwań- 
skiei dostał się pod koła samochodu 33-lelni 
Stanisław Dominiak (Nowo-Kątna 8). Przybyłe 
pogotowie odwiozło Domiiniaka do szpitala iniej 
skiego. Szoferowi Feliksowi Jakubczakowi po- 
licia spisała protokuł. 


i następnie sam pozbawił się życia. — Wstrząsająca 
tragedja miłosna pod Lublinem 


© Lubf'a, 10 marca., 

Wieś Bończa pod Lublinem była 

wczoraj terenem straszliwej tragedji mi- 
łosnej. Aces 

Do wsi tej przyjechał na wakacje 

25-letni Władysław Kurzęta, syn wójta, 


chał się i zdołał 


student uniwersytetu warszawskiego. _{ 
u poznał on 16-letnią Paulinę Górę, 
mieszkankę wsi Majdan, w której zako- 
pozyskać jej wzajem- 
ność, 
W najbliższą sobotę miał już odbyć 


(amorójsiwo studenta U. 1. pod Częstochowa 


„Przed śmiercią napisał list, 


Częstochowa, 10 marca. 

W dniu wczorajszym dokonano na 
stacji w Częstochowie Sasino od- 
krycia. Gdy o g. 4,58 po poł. przybył na 
stację pociąg warszawski, ieden z. kon- 
duktorów obchodzący przedziały zauwa- 
żył leżącego w kałuży jakiegoś mło- 
dzieńca. Obok niego leżał rewolwer. 

Zawiadomiono niezwłocznie o wypad» 
ku policję i pogotowie, 

Przybyły lekarz stwierdził już tylko 


naczelnik wydziału śledczego 
(ski, który ustalił, że zabitym był 22-letni 


w którym przeznaczył swe 


zwłoki prosektorjum uniwersyteckiemu 


Edward Mista, student uniwersytetu kra 
kowskiego, zamieszkały w Piotrkowie. 

Mista popełnił samobójstwo, strzela- 
jąc do siebie z rewolweru w serce. 

Jak ustalono, dokonał on tego czynu 
w pobliżu stacji Teklińów pod Radom- 
skiem. Denat zostawił list pisany po ła- 
cinie, w którym pisze, że rozstaje się z 
życiem, z powodu fatalnych warunków 
materjalnych. 

Ciało swe zapisał Mista prosektor- 


itum uniwersytetu krakowskiego, Zwło- | 
'ki zabezpieczono na miejscu. 


z 
s 


fej okolicy niezwykle 


się ślub, jednak dziewczyna w ostatniej 
chwili zerwała zaręczyny. 

Jak się okazało, zakochała się ona w 
międzyczasie w jakimś parobku. 

Zrozpaczony  Kurzęta postanowił 
zemścić się ną Górównie. 

Zabrał rewolwer i przez kilka go- 
dzin czekał przed domem na narzeczo- 
ną, 

Wieczorem o g. 6 Górówna wyszła 
do studni po wodę. Dopadł do niej Ku- 
rzęta i z okrzykiem: 

— Zabiję cię, ty psie niewierny! — 
i oddał do niej dwa strzały. 

Jedna z kul ugodziła Górównę w ser- 
ce a druga w głowę. Górówna poniosła 
śmierć na miejscu. 

` Po dokonaniu straszliwego czynu, 

Kurzęta skierował się w stronę poste- 
runku policyjnego. chcąc oddać się w.rę- 
ce władz. A 

Po drodze jednak zmienił plan. 

Napisał kilka słów=na kartce do ro- 
dziców, poczem celnym strzałem w pra- 
wą skroń pozbawił się życia. 

Podwójna ta traśedja wywołała w ca- 
przygnębiające 
wrażenie. 3 
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Ludzie giną naświecie 
Wielu wybitnych uczonych przepadło bez wieści 


(m) Każdego dnia, we wszystkich za- 
kątkach kuli ziemskiej giną bez śladu ltt- 
dzie. Policją często czyni za nimi ener- 
giczne poszukiwania — ale w większo- 
ści wypadków zupełnie bezskutecznie. 
Gdzie podziewają się oni — niewiadomo. 
Czy padają ofiarami napadu, czy sami 
popełniają samobójstwo, czy też giną dla 
świata wypływając po jakimś czasie 
pod inneem nazwiskiem — nikt tego nie 
mmie i ne może stwierdzić. 

A giną nietylko ludzie „malf*, ale 
również i znakomitości. Los wielu z nich 
pozostaje tajemnicą na zawsze. 

Albert Mosetick, wybitny chirurg umi 
wersytetu wiedeńskiego, słynny uczony, 
który pierwszy wprowadził do medycy- 
ny stosowanie jodofornu — w dniu 25 
kwiotnia 1907 rogu wyszedł ze swego 
mieszkania w Wiedniu na spacer. Od 
tej chwili słuch a nim zaginął. Co się 

„z mim stało — dotychczas niewiadomo, 
i prawdopodobnie nikt nigdy się nie do- 
W 


- Roald Amundsen — jedyny człowiek 
ha świecie. który widział dwa bieguny, 
jeden z najodważniejszych badaczy po- 
famych i lotników, poleciał na swym sa- 


swym zeszycłe: „Trzeba wynaleźć ma- 
szynę dla lepszeso wykorzystania ener" 
gii“. Po kilkumastu latach wynalazł sam 
taką maszynę. Motorv Diesla dokona- 
ły przewrotu w- technice. 30 września 
1020 roku wyjechał on interesownie z 
Antwerpii do Fłarwicz, Ale próżno ocze- 
kiwano go w porcie. Gdy statek przy- 
byt do Flarwicz, kabiną wynalazcy była 
pusta. Do tej chwili niewiadomo co się 
z nim stalo, 

Najwybitniejszy łotnik świata Guyne- 
mer, walczący po stronie francuskiej 
przeciwko Niemcom w czasie wojny 
światowej: pewnego dmia wystartował w 
swym samolocie na froncie. Od tei chwi- 


W Chicago rośnie fofa 


AT Capone, król bandytów i szmugle- 
rów chicagowskich, siedzi w więzieniu. 
Choć zamknięty za kratami, nie przesta- 
je Al dbać o reklamę: ofiarował 10.000 
dolarów, jako nagrodę za odszukanie 


M y i ies 
dny Rote Nobi NH ©KS-| synka Lindbergha. Groteska w pojęciu 
ślało A itet N "B A SIĘ Z TIM] eturopejskiem! Szef bandytów występu- 
: - Być może zginąj.| ję przeciw bandytom i ofiaruje nagro- 


A może żyje gdzieś w kradu polarn 
skąd niema wyjśćla? c ej 
. Pufkownik armii angielskiej Fawcett 
zorganizował w roku 1920 ekspedycię 
to zórnago rejonu Amazonki. Tam spot- 
ka? indjan, którzy opowiadali mu o wiel- 
om 3 noca mieście pośrodku dzie- 
wiczego lasu. + i ; 
ię sowej nikt go nie zapędza, tyle tylko, że 
Pulzownik Fawcett przekonany był, musi wstawać o szóstej ka Zażywa 
l są to szczątki zaginionej Atlantydy. dowoli spaceru na korytarzu więzien- 
roku 1924 wraz ze swym synem udał nym oraz w sali ogólnej, gdzie od czasu 
się na poszukiwanie tego miasta więcej: do czasu gra w karty z partnerami z in» 
nie wrócił. Ratunkowe eksnadycje nie nych cel. Stały jego krawiec dostarcza 
vmatrafity nawet na fega Slady, Al-owi co pewien czas nowego ubrania 
'Genjalny uczony Rudolf Diesel, bę- | na jedwabiu, wykonanego wg, ostatniego 
r dąc jeszcze w szkole, napisał kiedyś wi modelu. dy AI 
EESE | Ada zaa Cook Country abogan 
; jest przez reporterów, którzy zjeżdżają 
ODKRYCIE NOWEJ PIRAMIDY POD GIZEN. ty e wszystkich krańców Stanów, w 
; Z Katu donoszą. iż ekspedycji, której prze- nadzieji, że uda się im uzyskać wywiad 
. wodniczył profesor uniwersytetu kairskiego $alim z królem gangsterów. Początkowo Al 
Hassan, udało się odkryć w pobliżu Gizeh nową, Capone nie odmawiał nikomu i udzielał 
czwarią piramidę, której podstawa zajmuję 5000 najrozmaitszych informacyj o sobie pra» 
metrów kwadratowych, Uczeni sądzą, iż pirami- sie amerykańskiej. Później jednak, idąc 
da la była grobowcem faraonów egipskich z pa. za radą swego adwokata, znanego asa 
nującej w 27 stuleciu przed nar. Chrystusa, IV sądowego, Ahen'a, zmienił taktykę i co- 
dynastii, raz częściej odprawia reporterów z ni- 
czem. Capone, skazany został na 11 lat 


dę policji za wykrycie sprawców porwa* 
nia. W Ameryce gest Capone wywołał 
jednak „dobre'* wrażenie. 

Al Capone siedzi w więzieniu wzoro- 
wem Cook Country w Chicago, nie zby» 
wa mit na niczem w celi więziennej, obia 
dy otrzymuje z domu, do pracy przymu* 


> 
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Studja... życia nocnego 


Groteskoma eskapada mlođocianych poszufi- 
maczy przyżód 


(y) Historja, jaka wydarzyła się nie-, W Paryżu zatrzymali się w jednym 
„dawno we Francji, śmiało stanowićby jz najeleganiszych hoteli, zaopatrzyli się 
mogła tekst libretta operetkowego, Wy» |w elegancką garderobę i kosztowne klej- 
_ darzenie to miało miejsce w Marsylii. |nofy, Jean zamówił bilety wizytowe, na 
17-letni mtodzieniec przywłaszczył sobie | których figurował, jako syn markiza, 
z kasy swego pracodawcy 90 tysięcy |Yvefta zaś była jego siostrą. Po doko- 
franków, następnie wraz 19-letnią córką |namiu tych nieodzownych przygotowań 
_ . poszkodowanego szela udał się na poszu | postanowiii wreszcie odpowiednio zużyt- 
"__ klwanie przygód, kować nabyte na prowincji doświadcze- 
Szczytem najtajniejszych marzeń mło | nie. 
„dej dziewczyny bylo póznać noćne życie; Już w krótkim czasie Jean i Yvetta 
Paryża, Doszli om jednak do wniosku | stali się znanemi gwiazdami nocnego Pa- 
iż nie małą narazie w tym kienmku do-|ryża, Intęresowali się nimi nietylko by- 
. stateczmej yny í doświadczenia, po|walcy nocnych lokali, lecz również I wła- 
krótkiej naradzie postanowili udać się na | dze bezpieczeństwa. Wreszcie ujęto mlo- 
prowincję, aby tam odbyć studja przy*|docianych poszukiwaczy nocnych przy» 
gotowawcze. gód i o fakcie tym zawiadomiono ich ro- 
Pierwszym etapem tej ekspedycji na- | dziców. 
ukowej była Tuluza. Podczas dnia po- Ojciec Yvetty oświadczył, iż jeśli nie 
zostawali w mieszkaniu, w nocy zaś przy |otrzyma zpowroiem swych 90 tysięcy 
stępowali do swych „zajęć”*. Rozpóczy-|franków. zamelduje o kradzieży wła- 
nala się wówczas wędrówka po wszyst-|dzom. Na to dictum ojciec Jeana od- 
kich lokalach nocnych, Początkowo wy-jparł z zachowaniem zupełnego spokoju: 
stępowali oni jedymie w roli cichych ob-| — W interesie tym obydwoje jestes- 
serwatorów, pragnąc dokładnie poznać my udzialowcami. Sprawę ię winniśmy 


' przyzwyczajenia | obyczaje „wielkiego|wobec tego uregulować po  kupiecku.| 


świata”, Nabyli oni gramofon, przy | Niewiasta jest niewatpliwie w tym wspól 
dźwiękach którego przez cały dzień ćwi-|nym interesie bardzo cenną pozycją. 
czyli stę w modnych tańcach, którymi Wobec tego gotów jestem zapłacić 40 
przyglądał, się podczas swych nocnych |ysłęcy, pan zaś must pokryć pozostałe 
studiów. Wyszkolenie to trwało caty|50 tysięcy, 
miesiąc, Wreszcie doszli do przekona- W ten sposób został zlikwidowany 
Unia iż mogą przystąpić do wykonania | interes oraz niezwykła eskapada. 


swego plami, 


Gdy Al Bacone siedzi w więzieni 


ili nikt gome ujrzał włęcej. Poszukiwa- 
nia czynili zarówno francuzi jak i niem- 
cy z pietyzmu wielkłego lotnika. 
„Nikt mie widział czy został zastrzelony 
(Gzy. apadi gdzie. Przeszukano po bitwie 
'cały teren walk — Śladów jago nie zna- 
leziono, i do tel chwili niewiadoma co 
się z nim stało. 

Marszałek  Kitschener, znakomity 
wódz angielski, organizator armii angiel 
skłei po wybuchu wojny światowej, w 
dniu 5 czerwca 1916 roku trda? się stat- 
kiem wojennym do Petersburga, Statek 
zwinął bez śladu. Nikt nie umiał powie- 
dzieć co sięz nim stało i nie umie tego 
="nwietmieś dn dnia dzisielszego. 


przestępstw i oczekują 


zdumienia od tegos Al Capone 


|lach są niebywałe niskie. 
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eriim 


bawisięmimo kryzysu 


Berin, w marcu. 


(y) Berlin bawi się. Na tle straszliwe” 
go kryzysu, depresii i braku gotówki 
berliiczyków opanowała jakaś niepolia 
mowana żądza zabawy i użycia. „Kur- 
iuorstendamm", ten berliński Broodway 
nagle przebudził się do nowego życia, 
panuje tam niebywały ruch i ożywienie, 
gdyby nie niezliczone szyldy © miesz- 
kan'ach do wynajęcia. możnaby poniy= 
|śleć, iż wróciły stare dol:ze czasy, gdy 
ludność mogła oddawać się beztrosko 
Irozrywkom wielkomiejskim, z których 
tak słynął dawny Berlin, Bary, małe 
kawiarnie, dancingi powstalą jak grzy” 
by po deszczu. Przypominają się czasy 
inflacyjne, gdy na każdym rogu otwie- 
rano nowe lokale, aby dać okazję iud- 
ności wyzbycia się swych bilionów. 

Ceny w tych nowopowstałych loka 
W nocnyją 
dancingu można zamówić w badzo doe 
brym gatinku Sherry-Brandy wszyst- 
kiego za 50 fenigów. Architekci wnętrz 
rywalizują między sobą, wprowadza- 
jąc do urządzeń lokalowych coraz to 
inne inowację. Stare lokale, które już 


więzienia za podanie fałszywej cyfry do- oddawna zostały zlikwidowane, otwie- 


:hodów urzędowi skarbowemu. wo- 
kat spodziewa się jednak, że zdoła prze 
prowadzić dowód niewinności swego kli 
jenta przed sądem najwyższym, przeto 
doradza mu wstrzemięźliwość w ópero- 
waniu reklamą prasową. 

Tymczasem, gdy Capone siedzi za 
kratą, dzieją się w Chicago rzeczy, któ- 
rych wymowa zaczyna działać na ko- 
rzyść unieruchomionego króla świata 
podziemnego. W Chicago utworzył się 
swego czasu komitet tajny „sześciu“ 
(multimiljonerów), który nie szczędził 
ani wysiłków, ani pieniędzy, aby wytę* 
pić bandytyzm, wykryć i oddać w ręce 
policji przestępców, operujących we 
dnie i w nocy rewolwerem i nożem. 

Dopóki Al Capone był na wolności, 
komitet „sześciu“ mógł się pochwalie 
często sukcesami, gdyż Capone szedł mu 
na rękę i pomażał w tępieniu band, kon 
kurujących z jego bandą. 

Od czasu uwięzienia króla gangster 
rów, Chicago stało się znowu widownią 
krwawych zamachów i zbrodni, które 
mnożą się z dnia na dzień. Fakt ten na- 
prowadził różne sfery i ludzi w Chicago 
na myśl, czy nie byłoby lepiej dla bez- 
pieczęństwa miasta wypuścić Al Capone 
z więzienia i pozwolić mu „działać”, sko 
ro policja i detektywi prywatni nie mo- 
śą sobie dać rady ze światem przestęp- 
ców. Doszło nawet do tego, że komitet 
„sześziu”, widząc, iż wszystkie jego wy 
siłki idą na marne, przestał subs 
policję i utrzymywać własnych detek- 
tywów. 

Nie będzie zatem nic dziwnego, jeśli 
pewnego eco dnia opinja i publicz» 
ność amery się dowie, że Capone 
„uregulował swe zaległości w stosunku 
do skarbu”... i został wypuszczony na 


wolność, 

Gest, z jakim Capone ofiarował 10 
tysięcy dolarów na wykrycie sprawców 
porwania synka płk. Lindbergha, nabie- 
ra w tych warunkach osobliwego znacze 


nia i wymowy. 
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Or. 


jować | 


rane są nanowo pod zmienionym szyl- 
dem. Urządzane są w nich kluby. kółka 
taneczne lub bary. Nowe stoliki, nowe 
krzeszła, świeże tapety i lokal gotowy. 


Największą sensacją jednak jest nie- 
wątpliwie „Picadilly“. mieszczący się 
na Kurfuerstendamm'ie w wspaniałym, 
utrzymanym w stylu maurytańskim bu 
(dynku. w swoim czasie został on prze- 
|znaczony na lokal klubowy. Odbywały 
się tam ongiś zebrania towarzyskie, 
przez pewien czas mieściła się w (ym 
lokalu siedziba klubu „Scena i film“, 
lobecnie został on nąnowo otwarty. La- 
kal urządzony jest z niezwykłym prze- 
pychem. sale zdobią marmurowe lupy 
i lśniące kaflowe posadzki, wyściełane 
miękkiemi dywanami: efektownej cało- 
ści dopełnia wspaniałe luksusowe mme- 
blowanie. urządzenie tego lokalu spra- 
wia wrażenie patrycjuszowskiej willi, 
wyposażonej w najwyższy przepych i 
komfort. Dó tańca przygrywają dwie 
orkiestry. w „Błękitnymi barze” goście 
mogą raczyć się znakoniitemi trunkatni, 
kuchnia w stanie jest zadowolić naibar- 
dziej wybrednych smakoszów. Wśród 
ostatnio otwartych lokali godzi się rów- 
nież wymienić „Tefi”, gdzie spotykają 
się prezdstawiciele sfer waj Gy 44 
i giełdowych oraz nowy klub przy 
Flardenbergstr., do lokalu tego. jednak 
mają prawo wstępu jedynie goście, 
wprowadzeni przez członków. 

Mimo kryzysu i strasznego bezrobo 
cia, które w stolicy Rzeszy przybiera 
i 5: . r Ą 
Inaibardzięj niepokojące rozmiary ber- 
lińczycy czynią niezwykle intensywne 
przygotowania do uroczysicgo święta 
z okazji 700-lecia powstania fortecy 
Spandau, które ma być obchodzone z 
niezwykłą pompą. W fortecy tej ongiś 
inagromadzonę były miljardy złota. po 
skarbach tych dziś niema najmniejsze» 
go śladu, pozostał jedynie pył i kurz, 
mimo to berlińczycy postanowili oddać 
należny hołd wiekowym murom staro- 
ag: twierdzy. 


Wielbłąd... anteną radjową 


(x) Niewinne wielbłądy, jedyne zwie» 
rzęta jągowe, na sai można 
przebyć wielką pustynię Afrykańską, 
zamieniły się nagle na... anteny odbior- 
cze. Długa i monotonna jazda przez po- 
nure pom pustyni dawała się niejedno- 
krotnie we znaki arabom, lub też eskor- 
tującym karawany. O urozmaiceniu dro- 
gi nie można było nawet marzyć i biedni 
podróżnicy skazani byli na melancholij- 
ną jednostajność, 

ewien uczony muzułmański adł 
jednak na niezwykły pomysł, Zabrał on 
|w podróż przez pustynię, która miała 
‚trwać przez dłuższy czas, aparat radjo- 
wy í umocował go między garbami wiel- 
ibłąda. Na wierzcholkach garbu umoco- 
wał on niewielką antenę, 
| rzez cały czas podróży aparat od- 
„biorczy funkcjonował doskonale i uczony 


U SDEDERERĘYSE poopCiNABŻAR;CĘTO Z 
EWDUNZ URE GURCNURŃARGH 


muzułmanin mógł odbierać wszelkie no- 
winy ze świata. Jak wielkie było zdu- 
mienie znajomych owego SARA 
: gdy okazało się, że po powrocie z długo 
trwałej podróży, jest on doskonale po- 
wiadomiony o wszystkich nowinach „ze 
świata”. 

Na pytanie zaciekawionych współ- 
| mieszkańców opowiedział on o swoim 
AE pomyśle zabrania ze sobą 
|w podróż aparatu radjowego. Jak się na 
stępnie okazało, pomysł muzułmańskie- 
go uczonego znalazł wielu naśladowców 
i obecnie we wszystkich większych arab 
skich bazarach zainstalowano aparaty 
radjowe. Wszystkie większe karawany, 
które udają się przez pustynię, zabierają 
ze sobą specjalnego wielbłąda, którego 
przeznaczeniem jest pełnić funkcje ante» 
ny i dźwigać aparat radjowy. 
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Zatrute mieso 


jest sprzed 


awane w miastach 


Pochodzi ono z chorych, 
potajemnie sprowadzonych zwierząt 


(d) W ostatnich tygodniach w sze- 
regu m'ast polskich zanotowano wypad 
ki masowych zachorowań po spożyciu 
wędlin. > 

Wędliny te, jak wykazały szczegó- 
łowe badan'a, pochodziły z chórych 
zwierząt. W kilku okręgach naszego 
kraju panuje obecnie zaraza, która głów 
nie rozszerza się wśród świń. 

Wydane zostały już nawet specialne 
komunikaty, w których jest mowa o 
tem, że z powyższych okręgów nie 
wolno eksportować zagranicę mięsa, ani 
wytobów masarskicis 

Zarządzenie to będzie cofnięte dò- 
piero wówczas, gdy kontrole wetery- 
naryjne wykażą, że ogtiska zarazy 
zwierżęcej już wygasły. | 

Z powyższych okręgów oczywiście 

nie wolno również wywozić mięsa, ani 
wyrobów m: sarskich, przeznaczonych 
dla konsumcji krajowej. 
Znalazło się iećnak wielu n'euczciwych 
sprzedawców, którzy umyślnie wyjeż- 
dżają do okręgów. dotkn gtych zarazą ij 
zakupują tam masowo bydło, oczywi- 
ście bardzą tailo. 

Bydło to przemycają do miast, gdzie 
fuż mają swoich Stałych odb'orców | 
przeważnie właśc'cielji pokątnych skle-| 
pów rzeźniczych, nieza.ejestrowanych 


przez władze, albo też domokrążców. 

W ten'sposób szkodliwe dla zdrowia 
mięso i wędliny dostają się do rąk kon- 
sumenta, 

Stwierdzić należy, że ofiarą zatru- 
tych produttów mięsnych padają prze- 
ważne ludzie z uboższyca sfer ludno- 
ści, Oni bowi m nie mogą sobie pozwo- 
lié na kupno droższego raięsa, sprzeda- 
wanego w legalnych sklepach i naby- 
wają tanie artykuły, nie przypuszcza- 
jąc nawet, jakie im grozi n'ebezpieczeń- 
stwo. . - 
Należy więc pamiętać o tem, że szcze 
gólnie w obecnym olires'e nie wolno ku 
pować mięsa ani wyrobów miasarskich, 
pochodzących z meznanych źródeł. 

Władze dokonują obecnie szczegóło- 


wych kontroli mięsa, przywożonego do, 


miast. W ostatnich casach przytrzy- 
mano znaczną ilość p zemytników przy 
których znalez'ono dużą ilość zatrute- 
go mięsa, które c „zywiście zostało skon 
fiskowane. i 

Należy iednac pamiętać, że mimo 
przeprowadzanej kontroli, sporą ilość 
zatrutych artykułów mięsnych w dal- 
szym ciągu dostaje się do miast. 
wolno więc korzystać z usług podejrza- 


om EXSRESS 


igieczki lepitymaine 


| 


służbę domową. naogół dość nieprzys od lat 13. Myślałem, że iuż niema dla mnie ra- 
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dla stażhy domowej 


nie będą obecnie wprowadzone 


(d Donosiliśmy swego czasu, że kil- 
ka większych miast polskich nosi sę z 
projektem wprowadzenia specjalnych 
książeczek leg tymacyjnych dla służby 
domowej. Książeczki te obowiązywały- 
by wszystkie bez wyjątku służące i za» 
stępowałyby w każdym wypadku do- 
wód osobisty, czy inną legitymację. 

Magistrat warszawski przystąpił już 
nawet do rejestracji służby domowej. 
Przygotowano również w stolicy więk= 
szą ilość ks'ążeczek leg:tym cyjnych i 
część z nich nawet rozdano służb'e. 
Związki zawodowe,  repiezentujące 


chylnie traktowały te projekty. 


| matyzm, nabyty podczas 


w pewnej części wykorzysta onó pro- 
iekty samorządów, “jednakże, według 
wszelkiego prawdopodob'eństwa, ksią- 
żeczek legitymacyjnych do służby do- 
mowej w najbliższym czasie nie wpro- 
wadzi. 


LES WARCE ZKE R AEE A 
Podziekowanie. 


Wielce Szanowni Panowie! 
Od lat kilkunastu strasznie cierpiałem na reu- 
wojny swiatowej, a 
następnie do reszty zostałem zgiuębiony reuma- 
tyzmem, służąc w Policji Państwowej w Łodzi 


tunku, ponieważ wszystkie środki 1 rady Wy- 


czerni Przezlądając- miejscowy dziennik 


+ Szczególnie ostro organizacie te Wy- zralazłem ogłoszenie o pewnym środku Togala, 


stępowały przeciwko specjalnej rubry- 
lce, w której miały być notowane opinie 
chlebodawców. 

"Uważały one bowiem, że opinia chle 
bodawców miezawsze jest słuszna i z 
tego względu w w.elu wypadkach mo- 
że krzywdzić służŁę domową. 

Innego zdania były związki pań do- 
mu. które broniły projektu ksążeczek 
iegitymacyjnych i twierdziły, ż: opinie 
chlebodawców winny być w tych do- 
kumentach bezwzględn'e notowane. 

Opinia związku pań domu tym ra- 
zem częściowo tylko znalazła uwzględ- 


nych domokrążców i pokątnych sklepi- nienie, 


karzy. í 


siir aDima“ 


aresztowana za kradzież, 


Kochliwa niewiasta ogołociła 


mieszkanie swego adoratora 


(d) Kazimierę. Mirowska, zamieszka-] - « W. czerwcu ub. r. jedeh z jej znało- 
łą przy ulicy Zielonej. nazywano „hra- mych, Bolesław PZA wysłał swą 


bina“. Udawała bowiem wielką amg i 
wyrażała się w tak wyszukany sposób, | 
że iej znajomi, przeważnie robotnicy, 
mey nie mogli zrozumieć, © co ici cho`, 
zi. 
Hrabina“ nie cieszyła się zbyt do- 
brą opinią. Już przed pięciu laty ucie- 


kła od męża i. oskarżona przez niego o! 


kradzież, przesiedziała hilka miesięcy 
w więzieniu. . 
| Gdy znalazła się na wolności. wyszu 
kała sobie iakiegoś amanta. Był to mło 
dziutki, niedoświadczony życiowo po- 
sługacz szpitalny, który kochał ją do 
szaleństwa. 


Idylla trwała jednak dość kalko. 
Młody posługacz schwytał kochanke na' 
gorącym uczynku zdrady i zerwał | 


nią. 
Od tego czasu „hrabina“ nie miała 
"już stałego miejsca zamieszkania. 


Sypiała u znajomych. Zdarzało się | 


często. że otrzymywała jakieś przygo- 
dne zajęcia, a jesli znajdowała się w 


żonę na wieś do krewnyc 


. 


""Mtrabina" przypuściła szturm do je-jlE%1 do kotnpetencji władz adm'nistra- 


go serca. Mgławiec był czuły na wdzię- 
ki niewieście, więc uległ „arystokraty- 
cznej nimfie*. 

„Hrabina“ sprowadziła się do jego 
mieszkania. Już po kilku tygodniach. 

Mgławiec usiłował jej się pozbyć, 
lecz niewiasta narobiła takiego alarmu, 
że musiał się pogodzić z losem.. 

W ten sposób „hrabina* spędziła 
trzy miesiące. W końcu sierpnła musia- 
ła się już wyprowadzić, gdyż żona 
Mgławca, która oczywiście nie wie- 
działa o następczyni, zapowiedziała 
swój powrót do domu. 

„Hrabina“, wyprowadzając się od 
Mgławca, ściągnęła z mieszkania roz- 
maite przedmioty, łącznej wartości prze 
szło 100 złotych. - 

Gdy Mgławiec stwierdził kradzież, 


W warszawskich książeczkach legi- 
tymacyjnych nie wprowadzono bowiem 
snecjalnej rubryk! dla opini! chlebodaw 
ców, a za przykładem stolicy miały 
pójść również i inue. miasta. które no- 
sły się z zamiarem wprowadzenia ksią 
żeczek. 

Obecne jednak nieoczekiwanie wy- 
szło na jaw, że władze samorządowe 
nie mogą wogóle na własną rękę prze- 
prowadzać rejestracji służby domowej 
i wydawać książeczek legitymacyjnych 

Magistraty n'e mają bwoiem w tym 
krerimku żadnych uprawnień, ponieważ 
jfunkcie kontroli nad służbą domnwą na 


cyjnych. 


Z tego też powodu wszelkie projek. | 


ty władz miejskich, dotyczące Spraw 
slużby dor.owej. nie będą zrealizowane 

Kontrolą nad służbą domową zająć 
się ma obecn'e ministerstwo. spraw 
wewnętrznych. Jest rzeczą. możliwą, że 


„skiem i w'rodzimie, -Powinni mieć 


który ma być radykalnym środkiem na reuma- 
tyzm. Z niedowiarą zaryzykowałem i kupiłem 
pudełko Togalu. a następnie drugie, po. którym 
odczułem pewną wizę. Widząc, że środek ten 
jest wprost idealny, kupiłem jeszcze dwa pu- 
delka, dziś czuję się już lepiej i nie mam słów:po 
dzięki dla WPanów za Ich idealny i niczastąpio- 
ny środek przeciw rcumatyzmowi. Każdemu 
ł cierpiącermu na reumatyzm polecam bez żadnych 
wahań tylko Togal. à E 


Z poważaniem 
Jan Rojewski. 
Łódź, ul, Wysoka 33. 


Fogaa 


| URODZENI pod znakiem RYBY w dniu 
10 marca, — posiadają charskter STĄTECZNY, 
wade ich 'ntoligoncia, maugo elewa. d wrążh 
w mają pocztice do piękna, posiudają wro- 
dzong intuicję i jasnowidzenie, w przysztości c= 
siągną powodzewe i zaszczyty, «w zachowaniu 
uprzejmość i okazują życzliwość, Powinni wys 
strzegać się uciech zmysłowych lub środków pod 
niecających, gdyż takowe mogą być hs. as 
narażenia się na osiabieme zdrowia lub zw'ch= 
nięcia katjery, Pomimo czestych niepowodzeń 
i rozczarowoń, ss przyszłe zmieni są na lép- 
sze, dzięki cierpliwości i odwadze W. później» 
szych latach olrzymają niespodziewany spidek, 
będą szczęsiiwi, żyć w-zgodzie w pożycu malżeń 

fobie | nadto, lati wi aa: 
w.siebie i nadzioi na przyszlość,.. A AR de 
|wych miepowodzeń rie zrażać się P 


wy 

Urodzeni pod wpływem RYBY — skłonni są 
‘do chorób płucnych i powinni wysirzegić się 
przeziębień i przemęczenia, jak również wystrze- 
gać się poślizgnięcia, 

Dla urodzonych 10 marca szczęśliwy miesiąc 
wrzesień, daty dnia 8, 24, 25, kolor czarny z z'e- 
lonym, jako amulet — talizman ALEKSĄNDRYT 
przynosi szczęście, liczby loteryjne 8 2 8.6 0. (24), 


fiandlarz-domokrążca 


sprzedawał kradzione fowary 


Policia zlikwidowała 
szajkę ziodziejską 


(d) Od szeregu miesięcy na przed- | 


pomysłową 


Niewiasta obejrzała lichtarze i krzyk 


przyznała się do winy i z uśmiechem | mieściach Łodzi, najczęściej w okolicach nęła przeraźliwie: 


oświadczyła mu: 


— Nie boję się ciebie! Nie pójdziesz 


kłopotach pieniężnych, to zaciągała po- na policję, bo. wiesz doskonałe, że wte- 


Życzkę u któregoś z adoratorów. 


Hańka!! Wstyd! Grzech! 


Dziś upływa 6-ty dzień jak rozbiła swe na+ 
mioty warszawska szaika wesolków p. nm. 


„WESOŁA BUDA" 


Przy ul. Kopernika 16. tel. 184-66 
A Pan z Małżonką jeszcze nie był na najświet- 
niejszej rewii w 2-ch aktach i 20 obrazach p. t. 


„COŚ wisi W powietrza 


Heńba! Wstyd! Natychmiast daj grosz na 


„WESOŁĄ BUDE“... 


dy twoja żona dowie się, że u ciebie 
mieszkałam! 

Mzławiec zbytnio się jednak nie 
przeraził tej groźby. Nie mogąc w ża- 
den sposób odzyskać swyc 
zwrócił się wreszcie do policji. 

Mirowska została aresztowana. Sąd 


Rynku Bałuckiego i Placu Reymonta, 


i krążył jakiś starszy wiekiem mężczyzna, | 


nędznie ubrany, który zaczepiał prze- 
chodniów, A się do nich w na- 
stępujący sposób: 

a destem bezrobotny. Nie mam z cze 
igo żyć, więc sprzedaję rzeczy, które mi 


rzeczy, jeszcze pozostały. Za parę groszy wszyst ; trz 


| ko oddam. 
' Jednocześnie mężczyzna ów wycią- 


— To moje lichtarze! Skradziono mi 
je przed dwoma tygodniami! 

Sprzedawca ałóskówiezuyth ruchem 
wyrwał jej z ręki lichtarze i rzucił się do 
ucieczki. Przechodnie puścili się za nim 
w pogoń i szybko go przytrzymali. © 
W komisarjacie ókazało się, że przy= 

amym był Joachim Winnicki, bez 
stałego miejsca zamieszkania. 

Nawiązał on kontakt z niejakim Wa- 


skazał ja na cztery miesiące więzienia. gał z pod wteteco. zrudziałego palta  cławem Śmiałkiem, karanym już swego 


Wustepy złodzielskie 

(d) Ze szkoły powszechnej mr. I7 przy ulicy 
Limanowskiego 124, skradziono różne przed- 
mioty, wartości 800 zł. i 20 zł. gotówką. 

— Matysowi Szulmanowi 
skradziono pościel i bieliznę, wartości 1.200 zł. 

— Z budki ze słodyczami Izraela Bielskiego 
przy ul. Nowo-Zarzewskiej 33, skradziono arty- 
kuty cukiernicze, wartości 400 zł. 


(Zachodnia 24), 


jakiś przedmiot. Czasami pewną część 
ro niekiedy bieliznę, budzik, na- 
rycia stołowe, a niekiedy nawet obrazy 
Przedmioty te były przeważnie pier- 
wszotzędnej jakości. 
| Nabywców nigdy mu nie brakło, Nie- 
zwykle niskie ceny i wartościowy towar, 
! zachęcały wszystkich do kupna. 
Pewnego dnia sprzedawca zaczepił 
na ulicy jakąś niewiastę, wyciągnął z 
|pod palta dwa srebrne lichtarze. 


czasu za kradzież. 

Śmiałek dokonywał kradzieży miesz- 
kaniowych. Nie utrzymywał on żadnych 
stosunków z paserami i wszystkie krae 
dzione przedmioty przynosił Winnickie* 
mu, który je sprzedawał na ulicy i dzie- 
lił się zyskami ze swym spólnikiem. ` 

Obu spólników osadzono w więzieniu 

Sąd skazał Śmiałka na rok, a Win- 
nickiego na sześć miesięcy więzienia, 


DŹWIĘKOWY 


Włdaze municypalne! aw 
Loda Niemirzanka, — Sceny wojskowe przy 
soboty i niedziele o 12,80. « -J no ses 


Goetla i Gen. Wieniawy - Długoszowskiego p. 


łaskawym współudziale 
Ceny 


micjsc popularne! 


i „Wdzięk niiłości” : 
1 pułku szwoleżerów. — Poczatek 


DZIŚ I DNI NASTĘPNYCH! — Pierwsza polska mówiona komedja dźwiękowa osnuta ta tie DYR wojskowego wg. scenarjusza Ferdynanda 


„Ułani, ułani, chłopcy malowani” 


WERWA! HUMOR! ŚMIĘCH! DOWCIPY! — Obsada ról głównych: Wojskowość reprezent :ją: Dymsza, Krukowski, Walter, 
Mieczystaw Frenkiej, Czosław Skotieczny. — „Kwiat uczuć” à 


Lenczewski. 
Zula Pozorzelska, Marija Chżyeau, 
w dni powszednie o godz. 4,50, w 

ala mocno ogrzanał 


= | kl FM MK 4 A AŚ Pai 


R A 2 


Str. 4 


Moje MATURY 
t Ji 


Hallo!... Humor!... 


Podczas rozprawy sądowej, . wskutek której 
oskarżony skazany został na dożywotnie więzie- 
nie, okazało się, że zdradził on swą żonę, 

Gdy wyprowadzono go z sali pod sj'ną eskor- 
tą policji, żona krzyknęła za nim, giożąc mu pię- 
ścią; t 


„= No, czekaj, już ja cj pokażę, gdy wyjdziesz | 


z więzjenia! 


« 
_ Szapoczkin spotyka na ulicy Samowarczyka 
. — Kogo wilzę?,, — woła uradowany Sza. 
poczkin — Kopę lat! Właściwie jak dawno 
już żeśmy się nie widzieli? 
" Samowarczyk namyśla się chwilę i odpo. 
wiada; l 
— Mam wrażenie, że razem z prócentamj 
wyniesie to 114 zł, 75 groszy. 


i * 
` W pierwszej klasje gimnazjalnej nauczyciel 
zadaje uczniowi następujące pytanie: 
— Przypuśćmy, że wybudcwanie domu kosz. 


czego 'ci feszcze: brak? ,, 
— Bogatego teścia.. — brzmiała odpowiedź, 
* 


Pewien chirurg hyt bardzo zły, gdy go wzy- 
waho do chorego z błahych przyczyn, 

Pewnego dn'a ch'rurg ów został wezwany do 
znanego w mieście arysiokraty, przyczem pro- ' 
szono go, aby przybył jaknajprędzej, Lekarz po, 
zba”aniu chorego skonstaiował tylko lekkie za- 
draśnięcje skóry, Chcąc dać nauczkę tchórzli. 
wemu pacjentowi, zrobjł poważną minę, wypisał 
fżybko lelrarstwa i kazał służącemu pobiec na. 
tychm'ast čo apteki, | 

— Srybko! — zawołał, — Każda minuta od- 
grywa tu rolę, 

Pacjent zbladł,. 

_— Panie doktorze, — zapytał drżącym gło- 
sem, — Czy naprawdę tak źle jest ze mną? | 

‘Chirurg odpasł na io: 

` — Jeżeli służący się nie pośnioszy, zachodzi 
obawa.żę,, rana zagnę się przed jego powrotem 
z apteki, 


; * 

Na ulicy z”arzył się wypadek, Auto przeje- 
chało  przechodn'a, Ay 

Policjant przybywa na miejsce wypadku i 
awraca się odrazu do biednego szolera: 

— To pzm przejechał tego pana?,.. 

Tak, 

—-A zezwolenie pan ma?,, 


Karne Ultra F 
PN End AE aa a a 


TFATR MIEJSKI, 

Dziś w czwariek po cenach nuin'ższych od 50 
'roszy do 3-ch zł oraz w niedzielę po po'udn'u 
>sfatn'e powtórzenia, stale zepe!niajrccj widownię 
zlagicrowej sztuki muzycznej „Opera za trzy 
grosze" 

W piatek po raz bezwzględnie ostetni. moe. ' 
fo dramatyczne „Mam lat 26* również po cenach A 


źniżonych, 
TEATR KAMERALNY, 

Dzjś, futro į pofutrze ok'ask wana przy otwar- 
tej kurfynie, petna humoru i sentymentu komedja 
| mrrent Dotette'a , Kłopóty Bourrachona* z Mi- 
shałem Zniczem, 

W n'edzielę o godz 5-ej. po poł po raz ostat. 
ni kem'tatne „Hau Hau" 

Wkrótce rorimoczyra swe wystepy. pozyska- 
na na czas krótki, wub'enica Łodzj j Warszawy 
Stefznja Jarkowska, która kreować będzie popi.. 
sową rolę w szlag erówej komsdji Mary Lucy 
„Dziewczyna i b'popotam'*, 

TEATR POWSZECHNY (Przejazd 34), 
, Teatr Powszechny w Domu Ludowym daje 
cadziennie świetną sztukę Gabrjelj Zapolskej 
„Ich czworo”, Frapująca treść błyskotliwy hunter 
wielkiej tej autorki, niemniej świetna reżyserja 
Konstantego Tatarkiewicza — wszystkie te czyn- 
niki LE ia + A pi 
styczne widowisko; w którem p: wzślę. 
dem aktorskim dzierży p. Marja EE 66 A so 
pująca odtwórczyni roli „Żony“, A 

Poczrtek o godz, B-ej, kon'ec'o 10.30 wieczo. 
rem — Bilety od 50 groszy do zł 250 w kasie 
teatru od godz, 1-ej, i 


TEATR POPULARNY (Ogrodowa 18), 

Dziś, w czwartek dnia 10 b m. o godzmie 
315 wieczorem premjera znakom fej komedjj ame- 
rykańskiej Avery Hopwooda w 3-ch aktach p. t, 
„Jutra Pogoda“ Będzie to popis. mistrzowsk'ej 
try świetnego artysty i bylego $!ośnego reżysera 
teatrów miejskich w Łodzi, K, Tatrkjewjcza, któ. 
ry odtworzy jedną z najlepszych swo'ch kreazyj, 
rolę Billy'ego, w tej. pięknej, pełnej humoru i 


wdzięku komedjj, — Nadzwyczaj staranna wy. 
stawa i dekoracje pomysłu p Kudewicza orar gra 
całego doborowego zespołu artystycznego złoży 
się na piękną calość į wróży eztuce długie powo. 
dzenie, w í 

„Jutro Pogoda''-powtórzoną będzie przez nij- | 
Usd o: 


EPA 
7 | 


wysoce wartościowe, arty- 


Hymn o 


Maiwnych niśdy nie brak... u ice 


tuje 100.000 złotych, a ty masz tylko 17.500 zł, Jaf mierni „Starciarze” nabierają przechodniów. 


Wśród wielu typów ulicznych sprze-' 
dawców i straganiarzy, specjalne miej- 
sce zajmują różnego typu wydrwigro- 
sze i „farmazoni*, żerujący na naiwnoś- 
ci ludzkiej. | 

Nie pomogą żadne ostrzeżenia w 
prasie ani nawet krążące z ust do ust 
wieści o tem, że ktoś został w haniebny 
sposób oszukany, gdy tylko nadarzy się 
ponowna okazja „wypróbowania swego 
szczęścią* — 

chętnych nigdy nie zabraknie... 

Świat lubi być oszukiwany —. głosi 
mądre przysłowie... > 

Oto na ulicach pojawili się specjaliś- 
ci „3 kart“. Dwie karty czarnej maści, 
trzecia — czerwonej. „Specjalista“ ma- 
newrując temi kartami, rozkłada je na 


desęczce, oczywiście, nie zdradzając ich 
kolorów i wymawia przytem sakramen- 


talną litanię: 
` — Proszę uważąć!... Trzy karty w 
ręce, jedna czerwona, rozkładam, raz, 
dwa, trzy, kto zgadnie?,.. } 
Chodzi o to. aby wskazać czerwoną! 
kartę. „Specialista“ posiada wprawę i 
tak -manewruje temi kartami, że widz 
zawsze natrafia na i 


a 


Maska? (RZE TIM 


PROGPAM ROZGŁOŚNI ŁÓDZKIEJ 
„POLSKIEGO RADJA*, 


CZWARTEK, dnia 10.go marca, 
1145—1155, Codzenuy Przegląd Prasy Polskiej 


r, z Warszawy, ; 

11.58—12,10; Sygnał czasu z Warszawy hejnał, 
z Wieży Marjack'ej w Krakowie, odczyta- 
nie prośramu na dzień bieżący 

1310—12.35; Muzyka z piyt grumofonowych fir- 
my ÀA Klingbeil, Pokowika 160. 

12.35-—14,00: 20.ty koncert szkolny -z Filharmonii 
Warsz, Wykonawcy: Orkjestra Fiihirm Wär- ' 
szawskiej pod dvr. Kaz'mierzą Wiłkom'rskież 
go, Mieczysław Fliederbaum (skrz) ĄAleksan- í 
der Michałowski (bas) | Władysław Raczków_ 
ski (ckoma ). Tr. z W-wy 


14.00—15,25: Przerwa 


15.25—15,45: Odczyt z cyklu dla maturzystów 
szkół średnich „Dział Biologia“) ,Zadinia 
ekologji i b'ogeośrafjj* —- wygłosi prof. Stan 
Sum'ński, Tr. z W_wy 

1545—15.50: Komunikat dla żeglugi i rybaków. 
Tr z Warszawy, É 

16.40—17,10: Plyty gramofonowe z W-wy. 

17.10—17 35: „Zagadnienie wychowana raw 
czego — wyń osi p. Wanda Wejtówicz.Gra. 
bińska, Tr, z W-wy. 

1735—18.10: Trensmisja z Katowice, Chór czeski 

18,10—18,50: P'eśni na' | głos i duzty w wykona. 
niu Manji Laba j Marji Wileckiej, akomp. L. 
Urstein, Trez W-wy 

1850— 19.15: Rozma'tości, 

19.15—-19.30: Skrzynka pocztowa łódzka-kotesp 
bież, omówj red Jan Piotrowski, 

19.30—1945: Ka'endirzvk film. repertuar tea- 
trów, kom, Izby Przem -Handl, w Łodzi od. 
czytanie progr, na dzień następny 

19 45—2040: Prasowy Dziennik Radi. z W-wy 

20.00—20.15: Feljeton p, t „Aziatyzacja czy rū- 
sylkecia* — wygl, imż, Tadeiwz Bleszyński 
Tr. z Warszawy i 

20.15—21 25: Muzyka lekka, CY, Ork'e- 
stra P, R. dyr Stan, Nawrota į Ida Łó. 
siówna (klinga), akomp, L Urst:in, Trans- 
misja z Warszawy. 

21 25—22,10: Słuchowisko. Tr z W_wy. 

22,10--2220: Płyty gramofonowe z W-wy 

22.20—22.20: Dodatek do Pras. Dziennika Radjo- 
wego kom. meteorolog. i pol c Tr, z W-wy 


122 .30-—21.00: Muzyka taneczna z Warszawy. 


WEW zr W KC 


2 s agar Aj 


matki do dzieci 
Grają: John BOLES i Louis Wilson 


wkrótce „CASINO” 
KEEWAY NYM 


10. 111 


BENANESUNNANENAKOGARSNKAROSMAGE | >. 3 
i Eg NR » e zi = sł 
s Maurice Chevalier E (Wole 
Ej = IF E «B inhet 
E Jeanette MacDonalda r 
- nre Ernesta Lubicza a Eisensteinowi 
, | | 88 Bniet tep do 
E „GODZINA z FOBĄ au rimma 
KEAKUDZSEZOWZESZAZEM ME 00 Znany reżyser rosyjski. Eise 


stein, znalazł się obecnie w niezwykle 
kłopotliwej sytuacji. Oto przed dwoma 
laty zaangażowano go na 6 miesięcy 


i kdo Hollywood, gdzie Eisenstein nie na- 
` S kręcił ani jednego obrazu, albowiem 
| S spotkał się z formalnym 


bojkotem X 
właścicieli koncernów filmowych. Dzię 
ki poparciu prywatnego kąpitału Lisen- 
| stein wyjechał do Meksyku bez ariy- 
s stów i nakręcił tam 50.000 metrów fil- 
mu. przedstawiającego zdięcia scen rO- 
dzajowych, różnych typów itd. Gdy 
chciał wrócić do Hollywood. aby doko- 
nać montażów filmu, zawiadomiono go 
oficialnie, że 
nie woino mu wracać do stolicy filum. 
Meksy- 


miłości 


Eksplozja w wytwórni 
i traci stawkę, wynoszącą czasem 10, czterej statyści ranni 


czasem 20, a czasem nawet 50 groszy, (lu) Wytwórnia. „Warner* przygo- 
zależnie od dzielnicy i napięcia hazardu. towuje film z życia przemytników p. t. 
„Specjalista po każdej rundzie zgar- „Precz z pośrednikiem. W iednej ze 
nia pieniądze do kieszeni i pokazując scen tego obrazu przemytnicy rzucają 
karty, miele dalej: iprawdziwą bombę, która eksploduje, 
— Proszę uważać!.. Trzy karfy w torując iim w ten sposób drogę do ucie- 
ręce, jedna czerwona, rozkładam, raz, czki. l : 
dwa, trzy, kto zgadnie?... 3 |  Podcazs jednej z prób użyto w atc- 
Kto raz zgadnie. nia wrażenie. że te- lier przez omyłkę 
raz dobrzę uważał i że iapewno wygra, ' prawdziwego dynamitu, 
więc rzuca ną deskę ostatnie. grosiaki który poczynił olbrzymie straty. Czte- 
i... oczywiście rech statystów zostało ciężko rannych, `“ 
przegrywa... Wytwórnia będzie musiała każdemiu z. 
Gdy przechodnie z jednej dzielnicy nich wypłacić odszkodowanie w wyso- 
tracą zaufanie do tei „gry szczęścia”, kości 1.500 dolarów, 
sprytny karciarz przechodzi ze swemi| Jeden z statystów, Fred Cordova, 
skromnemi narzodziami pracy, skłAdaią- który wskutek wypadku 
cemi się z trzech zatłu$zczónych kartij ' _ stracił zupełnie słuch, 
wąskiej' deseczki. do Mi * = (otrzyma ponadto dodatkowo : 3.000- dó- 
innej dzielnicy, „4qłarów.. |. ki i 
gdzie znowu nabiera naiwiych hazar-| * Ay, 
downików. 
Albówiem, jak już powiedzieliśmy 
na początku — świat łubi być oszuki- 
wany. 


niewłaściwy kolor 


Nowiny 
filmone i teatralne 
(lu) Twórca „Trader Horna“, reżyser 
Van Dyke, wyruszył znowu na w.clką 
wyprawę egzótycziłą, by wydrzeć na- 
we tajemh:ce m.czbadunym zakątkom 
kuli ziemskiej. Tym razem Van Dyke 

nakręcać będzie film p. t. 
| RTis= A ADANTA Człow:ck - małpa”. 
> AUDYCJE ZAGRANICZNE, Do głównej roli zaangażowano światło- ` 
19.05. Helsingfors, Koncert symfoniczny, wego rekordzistę w pływań,u Jonny 
19.30. Berlin, „Faust“, tragedja Goethego. Weismullera. 
20.45. :RzYym, Koncert symioniczny. Wytwórnia Metro-Goldwyn-Mayer, 
21.00. Medjolan. Transmisja opery jedne- Pod której egidą tworzy się ten nowy 
-.go z teatrów. film, jj 2 rż 
SEREM 7 : 3 miijony dolarów 

Św „Le petit Duc”, operetka na koszta produkcji, licząc, że będzie to 

x : najlepszy -z dotychczasowych obrazów 
21.00, Langćnberg. Koncert. PRS EEAS c 


‘Van Dyka. 
22.30. Londyn Regional. „Faust“, opora 
Gccnoda (akt 3 i 4). Tr. z Opery w 
Manchesterze, 


— ab — 


— 


* 

(lu) W prasie polskiej ukazała się 
wiadomość o zaręczynach Jana Kiepury 
z córką budapesztańsk'ego ziemianina 
p. Halmos. w 
; Jan Kepura nadesłał pod adresem 

„Neucs Wiener Journal". które pierw- 
sze zameściło wiadomoś o tych zarę- 
czynach, 


Największy przetój Fox'a 


| © F sprostowanie, 
zaznaczając, że wciąż jest w svtiacji 
„owego, znakom tego humorysty. który 
- iña ankietę dotyczącą małżeństwa od- 
i powiedział: ; ; 
gą — „Dzięki Boga, nigdy ne byłem za- 
ręczony i, niestety, jeszcze nim nie je- 
P_eg%9 stem“. U 
u [ioe biei r ne o DNL TZ ZZO OWO ZETA 
Bužura amtets, 
Nocy dzisiejszej dyżurują następuj^ce arteki: 
J. Koprowskiego {Nowom ejska 15), S. Trawkow=. 
skiej (Brzez'ńska 56). M, Rozenbluma (Śródm ej- 
sg jw Mk eee ki ZOE 95). 
„, Klupia (Kątna 54), zyńskiego cii- 
Wkrótce i ska 53) i 
. a 
EE OEA 
w Grand Kinie 
7 Nieście pomoc 
fi: EA na,biedniejszym! 


ruzela Śmierci 


Powieść semsacYvjneo -kryminalna 
Napisat specialnie dla „EXPRESSU“ JERZY B AM. 


STRESZCZENIE POCZĄTKU POWIEŚCI. tal. Ale w miarę zasypiania obraz oj- 


Do REM Rs w aj pogs ca rozpływał sę coraz bardziej w po- 
czas odbywającej się w tem mieście „Mię- „i 5 <: ; 3 R) 
dzynarodowej Wystawy Włókieńniczej zá- wietrzu, > wreszcie znikł jej zupełne 
jechał późnym wieczorem bogaty przeniy- Z przed oczu. i 3 
słowiec anzielski. John Pitt, wraz ze swą! Obudziła się wśród nocy oblana: 
piekna córką Mabel. Pitt zajął w hoteiu zimnym potem. Ne orientowała się 
„Contnental' pokój Nr. 322 i odczuwając ; $ dzie iest > co się z nia -dzieje 
znużenie, położył się natychmiast spać. pod- JĘSZCZE ZdZIE Jest 1 SIĘ ANTARI 
czas gdy córka jego z braku miejsca prze- Chc'ała wysunąć głowę z pod kołdry, 
DA się do innego hotelu na łei samej |ecz nie mogła sie poruszyć. Teraz, do- 

icy. r 3 > z 
RETA tzei] P ero poczuła. żę ma skrępowane rece 


"Gdy następnego dnia o : 3 
zrana Mabel weszła do pokoju swego oica nog. Otworzyla szeroko oczy. Co 


zastała tam ku wielkiemu swemu zdumieni | się stało?.. Kto ją związał sznurami?.. 
kilku robotników, zaiętych remontowanieir i s 1 i 
pokoju. Ojca nie było. Znikł w i waliżke | z o 


tajemniczy sposób wraz ze swemi walizka- 
mi i rzeczami. 

Poitier hotelowy oświadczył, że nie zta 
żadnego gością o podobnem nazwisku i nie 
widział go wcale poprzedniego wicczoru. 
Również dyrektor hotelu, który rozmawiał 
z Pittem poprzedniego wieczoru. stwierdził, 
że to nieprawda i że z nikim w sprawie od- 
najęcią pokoju me rozmawiał. O .zaniieszki- 
waniu pokoju Nr. 322 wogóe nie mogło być 
mowy. gdyż — jak podała służba Hotelo- 
wa — pokój ten od kilku tyzadni był w sta- 
nie nieużywa'nym i nikt w nim nie. mieszkał. 
Przy sprawdzeniu okazało się, że nazwisko 
Pitta nie f gurowało w księdze gości hotelo- 
wych, co wprawiło - córkę zaginiónego w 
jeszcze większe zdumienie. 3 0 7 ) 

=Miss Mabel bawiła jaż w Polsce od kilikuja 
miesięcy. Ojciec jej pozostawał w ścisły m 
kontakcie z kupcami łódzkimu oraz bielski"  * 
mi. Mabel jowarzyszyla: często vjcu podczas 
jego podróży do Polski. John Pilt był wdaw- 
cem od 5 lat. Ostatnio niezbyt chętnie za- 
bierał córkę ze Sobą: Mabel zorientowała 
się wkrótce, jaki był tego powód: ójciec za- 
kochał się w pewnej artystce fi mowej. mie- 
szkającej stale w Warszawie i diątego przy- 
jazdy z córką nie były mu na rękę. 

Mabtl żwracą się do policii, która 
wszczyna dochodzenie w tei sprawię, lecz i 
akcię tę paraliżuje list, otrzymany od posel- il ; 
stwa angielskiego, które zwalnia władze po- Ukazała się ciemna sylwetka męskiej głowy». 
licyine od prowsdzenia śledztwa. biorąc na 


siebie odpowiedziahiość za swego obywa- Rozejrzała się po pokoiu. -W ciem- 
te a. 


John Pitt ubezpieczony był w towarzy». "SJ pustce. nie mogła rozróżnić poszcze; 
stwie asekuracyinym „Antub“ posiadającem gólnych przedmiotów. Ale noc byłaj 
filię w Krakowie. Dyrektorem filii kraków- jasna i przez odsłonięte okno padały, 

który wobecj ną przeciwlczłą ścianę srebrne promie- 


skiej = Scweryn Welk. 

częstych zamachów na iezo kliientów po-| + e 

słanawia stworzyć „centrale wywiadow.| ie księżyca. 

czą” . ACH | Kto odsłoni! okno?.. | 
Pewnej nocy do pałacyku fa PI. Jablo- Przecież zapuściła rolety przed uda- 

nowskich w Krakowie zakrada się wiamy- nem się na spoczynek? 

wacz. który zostaje przyłapańy przez wła- x EP yneK r.. : 

Soieta pálacyķu swero staruszka. i Uniosła się nieco, o ile pozwalały | 
taruszek zarzuci mu sznur przez głowęj jej skrępowane rece i w tej chwi- 

iak lasso. i tak mocno ścągnął, że zupółnie ler na. to GLOWA $ I I 

gn obezwładnił. s e $ 
 Staruszkiom owym jest Grubner, dyrek-| Ukazała stę ciemna sylwetka męskiej 

tor lowareystwa Ubezpieczeniowczo „Fa-| głowy. 


tum“. który zamierza wciągnąc włamywa- r ź 1 wal; 
cza do „centrali wywiadowczej . Nie mogła nawet krzyknąć z wiel 


W międzyczasie dyr. Wek otrzymuje od| kiego przerażenia. Głowa na ścianie pn- 
detektywa Żuka list, w że detektyw | większała się. stawała się coraz wy- 
dondsi mu. że podejmie się wy*ledzenia ta-| rążniejsza. Mężczyzna był bez kapelu-. 
jemniczej zagadki zniknięcia angielskiego sza, czarny kosmyk włosów spadał mu 


przemysłowca, ale żądą. aby nikt nie do- 3 f x 
wiedział sie o jego istnieniu. na czoło. a w ustach trzymał fajkę. Nie 


Przyjacielem Mabel jest młody malarz,| naturalne garbaty nos czyn! wraże- 
Zigmunt Chromański, który zabiera ją do|nie, że cała twarz ukryła była pad ja- 
rakowa a s 1 : 

Mabel | Zygmunt przybyli do Krakowa,j KAŚ Śmieszna. groteskową maską. 
gdzie małarz posiadał własny pokój w pry- Cień nie poruszał się wcale, jak- 
watnym pensionacie, Mabel wynajęła po- gdyby pochodził od martwej figury. 


kój obok swego opiekuna, a ponieważ była A 
już późna pora, więc wizytę w Towarzy- Mabel nie wytrzymała dłużej, ze- 


stwie DR RA EW odłożyła do na-| brała resztki sił i krzyknęła przerażli- 
stoprego dnia. $ 

Mabeł była tak zmęczona podróżą, że po- NE 
łożyła się natyclimiast spać. Słyszała jesz- 
cze ktoki w przyległym pokoju, świadczą- 
ce o tem. że Zygmunt nie poszedł za jej; czął się zniżać, aż wreszcie znikł z 
przykładem, uie mogąc prawdopodobnie! oświetlonej Ściany... 


zasnac Ale Mabel czuła jeszcze czyjąś obec- | 


Otul'ta się szczelniej kołdrą į zam- ność w pokoju. Nie mogła wyciągnąć 
knęla oczy. Kioki za ścianą uc'chły. „ręki. by zaświecć lampkę. stojącą na 


e: 
— Kto tu jest?1.. i 


W całym domu zapanowała zupeł- nocnym stoliku. Krzyknęła więc poraz, 
drugi: | 


na cisza. i 

Ostatnia jej myśl przed zaśnięciem 
sk'erowana była ku o'cu. Widziała go! 
tak m. jakim był w chwili. 


— Kto tu jest? — Na pomoc!.. 


szczała jego pokój w hotelu „Coutinen- ten pochodził z jej pokoju, czy też zl 


«w negliżu wybiegli na kurytarz. Przy 


"udało sę wreszcie otworzyć zamek i 


Pe wielk'ego przestrachu. Zygmunt do- 


li na opromienionej ksężycem ścianie. 


W tej chwili usłyszała jakiś trzask. ni! na.wożnego i kazał zawezwać Lak- 
gdy opu-: Nie mogła się zorientować. czy trzask nera. 


usłyszała |córką Pitta? — zapytał, gdy, Lakner 
wszedł do gabinetu. i 
— Słyszałem — odparł referent — 


sąsiedniego. Ale po chwili 
głos z pokoju malarza: s 
— fallol.. Miss Mabel!. Czy pani 
nie śp'?.. i 
— Niel.. — zawołała, chwytając się 'zupełnie ją rozumiem... ? 
za głowę — Zapalcie ft światło!.. — Nabieram coraz większego. prze- 
‘Malarz zerwał się z łóżka i wciąg- Ikonania. że.ta dziewczyna cierpi. na ja- 


nat szlafrok, wyb'egaląc na kurytarz. [kaś manię prześladowczą... To- przecież . 


Drzwi do pokoju angielki były zam-| niemożliwe. aby-ktoś wszedł do jej po- 
knięte. |koju. nie otwierając przytem ani drzwi 

— Niech pani otworzy!.. Co się sta- jani okna... , 
ło?.. — pytał zdenerwowany. — Któż ją'w takim razie skrępował 

— Jestem skrępowana!.. Nie mogę!. (sznurami?.. Przecież byli Świadkowie, 

— Skrępowana?.. Kto panią skrę- |którzy widzieli ją związaną... — zwrócił 
pował?.. — pytał przez drzwi. ¿ uwagę Lakner. 

— Ne w”em!.. Tu ktoś jest!.. Za- Dyrektor Welk wzruszył ramiona- 
palcie światło! mi. Przez chwiłę obydwaj panowie pa- 
Malarz starał się wyważyć, lecz |trzyli na siebie z wielkem zakłopota- 
przychodziło mu to z wielkim trudetn. niem. gdy nagle rozległ się dźwięk apa- 
"Alarm zbudził innych gości, którzy |ratu telefonicznego. i 

Welk zdjął sluchawkę. 

— Hallo. kto mówi? — zapytał. 

— Czy dyrektor Welk przy telefo- 

mie?» o - 4 

— Tak. proszę... 


pomocy odpow'edn.ch przyrządów 
wszyscy wpadli do- pokoju Mabel. 
Odkręcono światło: Pokój był pus- 
ty. Na łóżka leżała skrępowana 'sznu- 
rami młoda angielka. nawpół -omdlała tparf ten sam głos. 
padł do niei, pytając"załęknionym gło- | wił s'e dyrektor i spojrzał na swego pra 
sem: : cówn'ka, który nachylił się nad stu- 
“i Ca się pani stało?.. Co tu byto?..|chawką, by również coś - nie - coś 
' = Ne wiem... — odparła słabym usłyszeć — Witam panal.. Więc jest 
głosem — Widzałam na ścianie cień pan już w Krakowie?.. i 
męskiej głowy z fajką w ustach... — Jestem... I przybyłem zdaje się w 


— To memożliwe... Pani się chyba- odpowiedniej chwili, zdyż ubiegłej nó- . 
zdawało... W pokcju n'kogo . niema... CY. jak panu fuż pewnie. wiadomo. żda- 


Drzwi były od -wewnątrz zamknięte... rzył sę dość przykry wypadeczek w 
Nikt wiec nie mógł 'wejść.. Okno. jak pokoju córki pana Pitta... | 
pańi widzi. jest również zamknięte... — Pan wie już:o tem?.. i 
— Ale rolety były zapuszczone... — ze Żuk w'e o wszystkięm. łaskawy 
odparła Mabel. ý i pan'e. tylko nikt narazie nikt nie wie o 
— W takim razie. możliwe jest tyl- | Żuku... List pański otrzymałem w War- 
ko. że ktoś z zewnątrz patrzał przez Szawie i zabrałem Się natychmiast do 
okno do pokoju! | ' pracy... Mam wrażenie. że jestem już na 
— A czy pan sądzi. że ja Sama skrę | właściwym tropie... Ale .przedewszyst- 
powałam swe ręce sznurami?.. Prze |kiem muszę jeszcze wrócić do wuzoraj- 
cież ktoś musiał to uczynić... A nielszezc wypadku... ile aż 
można przecież przypuszczać, że ktoś. — Czy w'e pen coś w tej sp.rawie?.. 
kto ne był w. mym pokoju. związał mi a wiaśnie. > l 
ręce 'i nogi... chwilą z panem 7vgmiuie nu  Chromań 
— Słusznie... — potwierdził Zyg-| "im. malarzem. opickującym się opu- 
munt — W takim razie... nic nie rozu-|Szczoną angielką .. 


iii. : — Znam go dobrze... — odparł Żuk 
trżez telefon. — Jest to bardzo dzielny 
Gam X człowiek... Możecie mu w zupełności 


zaufać... 
Dyrektor Welk siedział w swym ga-|. 7 Als to. co Mabel nam opawiedia- 

birecie ogromnie zdenery uwany. Przed | 1a; wygląda nrzec'eż na fantazje!.. Nie 

chwila właśnie byli u mego Mabel| wierzę wogóle. aby coś podobnego mo- 

wraz z Zygmure:n i oboje opowiedzieii gło się zdarzyć!..— zawółał pewniej- 

mu ich przeżycia ostatniej nocy. Wia-|Szym głosem dyrektor Welk. 

domość ta me była zbyt przyjemna dla — Pan dyrektor się myli... Tonie 

dyrektora Welka, albowiem kompliko- | była fantazja, lecz fakt... > 

wała -i tak już dość zagmatwaną i ta-| — Więc pan przypilszcza. że ktoś 

jemniczą historię zniknięcia angielskie- | był rzeczywiście w jej pokoju?.. 

go przemysłowca. — Nie przypuszczam, ale jestem te- 
Welk nie był człowiekiem przesąd-.| 80 pew'en... ; i 

nym. ani bojaźliwym, lecz ostatnie wy-| ,— Może w takim razie wytłumaczy 


vagi. Gdy zostawał sam w gabinecie,| do iei pókoju i w jaki sposób uciekł, 
odczuwał n'eokreślony i niczęm niewy- | SKoro drzwi i okno były zamknięte? 
tłumaczony strach.  Zawezwał wię.| , — Odpowiedź jest bardzo prosta. pa 
swego najwiernicjszego  pracown:ka.| ne dvrektorze... Czy pan dyrektor -wi-- 
Laknera. który untat zawsze uspaka-| dział iej pokój?.. 

jąć jego nerwy. | — Nie, nie byłem tam wcale..." 


Tak też uczynił i tym razem. Gdy (D - R EO l 
alszy ciąg jutro). 


W odpowiedzi na jej krzyk cień Pe agi wytrąciły go zupełnie z równo-|mi pan. którędy ten człowiek dostał s'ę 


tylko Mabel wyszła z gabinetu, zadzwe 


'— Słyszał pan już'o- tej historji z 


EE ES Sas SS K.R2 % 


Przyznam się panu dyrektorowi, że nle- 


« — Tu mówi detektyw Żuk... — od-- 
— Kto?. Detektyw Żuk? — ździ- 


Parna Mabel była właśnie u mrie przed. 
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DZIŚ1DNI NASTEPNYCH  SSS4% |» W rol. gł. NANCY CARROLL i PHILLIPS HOLMES. 


AAE o aA paoia h enti Ceny miejsc: Zi. 1.- pu 1.50 i m.” 


© 74 ę dramat wielkiej mi- 


łoświ i bezgraniczne- 
Dialogi i piosenki w języku polskim. rosyjskim i niem'eckim, Cróry; Dana i Kubatskich kozaków, 


go poświęcenia. 


następnych! ` 


SPLEŃDID | == 


I-szy Dźwiękowy Kino-Teatr | Dziś 


Reż, H, Szaro, wg, scenarjnsza; Wacława Sieroszewskiega i Anatola Szterna. W ro'sch głównych JADWIGA SAO3ARSKA I WITOLD CONTI 
Film ten nie będzie demonstro- Bilety wolnych wejść, passepartouts i kupony ulgowe bezwzględnie nieważne, Początek seansów o sodz, 4-ei po poł. w sob, i niedz. o godz. 12e-j 
wany w żadnym innym kinie Å Aoara'ura Western Electric. 
E R E OSPY aap aje a ea Ta SA UGO) „ic ir A a A $24 js PEA N 
DŹWIĘKOWE o z 2 Jg g 
=> 
ku ża || ze kr ta ta RPL 
ER 
No E fW roli glówa.: ANNY GRXDRA. Reżyseria: KAROL ŁAMAĆ, 
â ES Q i-szy fiim z Anną ndry pr'dukcji 1932 r. 
5 o P. S. Niniejszem zwracamy uwagę, że film powyższy został wykończony w dnin 5-go stycznia 1932 r. a więc s, to naińowszy film 
A Karola Lamacza z Anna Ondry i nie ma nic wspóźnego z filmami zeszlotocznej produkcji, wyświetlanymi już w Łodzi. 


Urozmaicony nadprogram. Ceny mieisc normalfie. DOZĄ 06 godz. 4-cj, w POW i niedziele o godz. 12-vi w poł. 


Arcydz: pe? dżwi kawa wg. pow esci Fr. Reck Adash Pro ukca Eryk Pomóć, 


„Br Hans Albers Sari Marilza. 


Pocz. o a. AS PP» w czw i nie dz. o 12- 18 w i POS. 


al) PTRYSZWY 


Poraz Pawy w Eaua — Czy koki; jest Toe ŻO: y BT — Picblem ten rozwiązuje erotyczny film p.t 


LEKARZA 


Tragedia mlodej żony, zaślep'o- 
nej zazdrością jä W act Warner Baxter i Joan Bennett. 


naure ac DROSSK awiokswy, oraz tygodnik akt alności. 


A t 
fo > 


| Dziś Pre mjer al Maten es Henri Garat” TE odj anek dźwiękowym 
RAKI IGI ANIE z MIŁO ŚCIĄ j: 
Sienkiewicza 40. $ 9) lA 
Pocz, w dni powszednie o godz, 4, w soboty. niedztele.. s Egun wan rajiowsze przeboje Paryża odsbiewa” Henri Garat. A 


i kieta o 2 od 2-el 


WYNESZEZE TC a waż oane 


Bądź ostcośny! 2 ESC Osącźciesam bi 


muiłości Tilm ten poświęcony jest milionom nieświadomych, — Pierwszy dźwiękowioc _ seksualny z 


Czy morderstwo popeltione przez nieszczęśliwą dziewczynę na osobie uwodziciela jest ka- udziałom najwybitniciszych sił europejskich jak: TONI von EYCK, ADALBERT SCHLETTOW, 
ralne...?. 


ei ostrzec MAE e skutkami nieświadomości, wać meN; a wówczas 


| HANS STUWE, ALBERT BASSERMANN, FILM TYLKO DLA DOROSŁYCH 


wkrótce | w kinie „PA L A € E”. 
|poenensnenesnmae] | _ „DORTYR T T 
RUPTURY, jakoteż kslectwa nie | 


Lawy eg ha Zawiadomienie, i 3, Sot6iczyk TANIE DIE 


€ .oroby skórne, weneryczne i 
; moczopiciowe 

życia ludzk ego są bardzo niebezpiecze | Dyrskcia kino-teztrów uż, | najnowszych modeli 

ne Ruptura slaje się wielką jak glo- 5 y J} PIOTRKOWSKĄ 99. Tel. 144-92. na sezon wiosenny poleca 


powrócił. 
ludzk dować że śmier [R g z 
kk za k nie ia a ari A E [Przviauie od 3—6 ppł. i od 8—9 wiecz. Salon Hiód 
a 3 W niedz. i święta od 11—2 ppł. 


teine powikłania kiszek. 
Specjalne lecznicze bandaże ortó+ JIG: ZAWADZKA 
©) udało się zakontraktcwać najnowszą tome: [ sdi ście p. bramę 
dję z nlobiegogi Sz. Publiczności 


pedyczne pro mojej metody usu- 
wają radykalnie nain.ebezpieczniajsze 
i najzasiarzalsze ruptury u mężczyzn, 
«obiet i dzieci bez operacji Na skrzy- Š 
wienie kręgosłupa, przeciw Iworzenia 
i się garbów i gruźlicy kości lecznicze 
gorsety ortopedyczne Dla skrzywionych tóg 

AM plaskich i bolących stóp wkłady ortopedyczne, 

Z Sztuczne nogi i ręce, Zakład ortopedyczny, 


Ú Spec. | RAPAPORT 
M ortoped, ze Lwowa, Łódź ul. Wólczańska Nr, 15, 
tront, parter, tel, 221-77. 
SUWAGA: Osobiste fawicnię się chorych Jest” 
Enets, Ubezpieczonych w Kasie Chorych 
; m Łodzi przyjmuię. 
PODZIĘKOWANIE. 
Tą drogą składam serdeczne podziękowanie 
WP. Dyr. J. Rapaportowi, zam. w Łodzi, Wól- 
czańska 10, front parter za umiejscowienie mei 


|; M KN m 


© m Wołkow gki sx SKARGI, Seleli, wszelkie sprawy są 
(Az AS wanig ki manumie ! 
Iróżne tłumaczenia załatwia najtanie 
$ Cegielnia na No 4; b:uro „Lokal. Andrzeja 6, lel 109-20, 


Ey WINDYKACJE protustowanych weksli 


g telefon 216-90. 
choroby weneryczne, i wszelkich należności, klauzule po ce- 
nie sądowej szybko, salidnie, tanio za» 


i t ʻ 
gain? abo rar latwia biuro „Lokal, Andrzeja 6. ľe- 


"7 elon 109-20. 
% niedzielę i święta od g. 9+1. | H. 2 PARP EWA E NEPA 
- ZASTĘPCY, którzy pracowali i pracu- 


p O R A D iN IA ją w Małopolskim Zakładzie Kredyto- 


wyni zgłoszą się we własnym ‘fleresie 
ia Il od godz. 4—7 S. Szernial, Ct- 
gielniana_6, Il D. 
` ŚIATKI (fiiet) przyjmuję do roboty 
Lekarzy - specjalistów |15 gr. od tysiąca Pracownia ręcznych 
17 


ZAWADZKA 1. filetów. Kilińskiego 49 


pod tytulem 


Możowie i žony“ 


Bal s 


ji Wasze karania Śzezękiić i powouzenie ży- 
>f ciowe, Duże ofiary materjalne 
łzależne są od jakości towaru. Nie każdv dowolnie zachwa 


przepukliny, na która cierpiałem bardzo wiele. B lany towar, lecz w ciągu dziesiątków lat wcałym świecie "IG, Let BO 1 e 2 
Nikt nie potrafił skutecznie wstrzymać mej wypróbowana iakość zasługue na Wasze zaufanie. tei. 205-38 WYPOŻYCZAM suknie ślubie oraz ba 
przepukliny. dopiero dzięki specjalnemu _ ban | TYLKO „OLL A“ wg czynna od 8 rano do 9 wieczór. lowe po cenie niskiej Piotrkowska 294 
dażowi zaaplikowaemu przez WP. J. Rapa- $ ZE FZZ WOREK TEE ZFSZ CY KÓZ 0 RZA FAAŚII 11— 1) przy mu e prawa oficyna III piętro, 

porta czuję się bardzo dobrze, przepuklina zo- IRAIA IMA IRA MAIRA IA NAIMA IRA RAI PA PAI RAPA RA MAIN 2— 3 ) kob ela-.ekarz 000—50.000 ZEP, pożyczki na hipo. 


w niedzielę i św.ęta od 9—2 pp. 


stała umiciscowiona, to też ża troskliwą i czułą 
leczenie chorôb 


opiekę nadenmą w dniach niedoli składam pu- tekę każdy može otrzymać, informacje 


PRYWATNE bezpłatne 6-go Sierpnia 10, front II p 


bliczne PA ŚJ NANOM L POGOTOWIE LEKARSKIE R ŁK iis sadem a b 


poi ul, Aleksandryjska Nr. 29. 
—. < ER. Er E iczeni t i iel- 
Drobne ogłoszenia w „Repuhlice” ata i Ea ZAM kie woda 


la rutynowana nau- 
czyc elka, przyjeż 


dźsąca z Ładzi, 
dy kk A rutynowana przy:muje sa i robi 


Pani D-rowa M4 umiejętnie, Ceny przystępne 


ER 21 znależc mieszkanie lub Ska 35, tm. 36. 19 

Udziela doraźnei pomocy lekarskiej we wszelkich wypadkach pojedyńczy pokós. 3) sprzedać meru- RADJOODBIORNIK 2-lampowy seiek= 
nagiych o każdej porze dnia | nocy. Lekarska pomogę aku-lvlnttaść luh rzecz. 41 kupić cośkok tywny, sprzedam, Kilńskiego 83, Lè- 
szeryin -ginekologiczna, wiek okazyjnie. 5) dostać posadę. 6) szezyński, front, parter, zasiać od 7-ej 


kać chwnika — tł 
ZZZZEZZECZOGALSZIZOZZCI da drobie ozioszene do Republiki bae mL Lm 


w Pabjanicach Zielona 6. ZE lsa najlepszym 1 najtańszym środkiem 7 AŻ i IE 
angielskiego. udzie» ERA zalnteruewwanych siron CHIROMANTKA Fizjognomistka prze= 
ż TELEFON: to chce: 1) znaleźc lokatora lub sub Powiada z kart, ręki. twarzy, Pomor- 


ker, ul Rocha 5 Telefon 230-79, 
od 2—3 p. p. 


Wiedeń w 


Admira i Vienna 
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Zawody szermiercze 


0 g n U wal K 0 p u n kty. o mistrzostwo Policyjnego K. S. 


W dniach 7 i 8 marca r. b. Zarząd 


napoważniejszemi kandydatami do porcyjnego Klubu Sportowcgo w Łodzi 


tytułu mistrza 


( Koresnomdencia własna „£xrressu') 


Wiedeń, 8 marca. 
Tak samo, jak w Polsce, znajdowały 
się i boiska wiedeńskie ubiegłej niedzie- 
li w opłakanym stanie. 


Mimo nieszczególnych warunków te- „ropa“ Zischeck'a, 


renowych, ściąśnęły zawody dość liczne 


rzesze publiczności, które były świad- | 


kiem bardzo ciekawych zmagań, Z pier- 
wszej klasy wiedeńskiej bawiły tylko 
drużyny Austrji i F.A.C. poza granicami 
kraju, reszta rozgrywała zawody mistrzo 
wskie, Austrja zwyciężyła finalistikę Ber 
lina, Minerwę w stosunku 4:2, zaś F.A.C. 
uległ Bratisławie po nieszczęśliwej grze 
aż 0:4. | 

Rapid, potajemny faworyt na mistrza 
grodu naddunajskiego, uchronił się tym 
razem tylko z wielkim trudem przed 
utratą 2 dalszych punktów, które w obli- 
czu finiszu mistrzowskiego stają się je- 
szcze bardziej cennemi. Wynik: Rapid— 
Slovan 3:2. 

Vienna, mająca najrealniejsze szanse 
ną zdobycie mistrzostwa Austrji natrali- 
ła lym razem na bardzo groźny zespół 


W.A.C, który w ostatnich tygodniach P 
po kolei nawet najsilniejszym wydzierał ` 


punkty, 

„A.C. posiada obecnie nietylko naj- 
silniejszą, ale i najostrzej grającą obro- 
nę Wiednia i mmo, że Vienna górowała 
dość długo nad swym przeciwnikicm, 
była przy końcu zadowolona, że uzyska- 
ła w tej zażartej walce choć 1 punkt. ` 

Każdy bowiem z ataków drużyny z 
Prateru nosił w sobie zarodek bramki i 
było wielkiem szczęściem dla Vienny, że 
ataków na jej bramkę było stosunkowo 
mało. Wynik: Vienna—W.A.C. 1:1. 


szej kondycji fizycznej, którą zawdzię- 
czają swemu trenerowi Dietrichowi. Je- jak następuje: 


szcze lepiej powiodło się Wackerowi, dmira 15 gier punktów 22 
| który mimo absencji w swych szeregach | Vienna 14 „ « „/22 
zdobył aż dwa! Rapid B W 21 
punkty. WAC 15 g = 18 
Jal dotychczas można zauważyć, cie| Austria 14 4 ń 16 
szy się mecz państwowy Austrja—ltalja| Wacker 14 „ " 16 
który odbędzie się w Wiedniu na Hohe; B.A.C. [5 4 N 16 
Warte w dniu 20 b. m., nadzwyczajnem | Nicholson — 15 „ s 11 
zainteresowaniem. Według formy graczy! Wiener S, C. 14 „ a) 10 
można już obecnie powiedzieć, że: Hi+| Slovan 5 y 9 
den, Sesta, Blum, Nausch, Gschweidl, | Hakoah LAS "s 8 
Vogl, Schall, będą napewno wzięci FA.C. 15 y m E 
uwagę przy ustawieniu reprezentacji. + Li. 


Tabela mistrzowska wygląda obecnie Stanisław, 


zorganizował zawody szermiercze przy 
udziale 7 zawodników, których wynik 
był następujący: 

floret: | micjsce post. Armanowski 
Il — Soduła Kazimierz, 
III — st. przod. Tokarski, Mieczysław. 
IV — post. Wojtczak Piotr, V — przod. 
Rozalski Józef, VI — st. przod. Karta- 
siński Henryk, VII — post. Szypowski 
Franciszek. 

szabla: | miejsce przod. Rożalski 
Józef. Il — post. Wojtczak Piotr, MI — 
post. Soduła Kazimierz, IV post. Arna- 
nowski Stanisław, V — st. przod. To- 
karski Mieczysław, VI — post. Szypow- 
ski Franciszek, VII — st, przod. Karta- 
siński Henryk. 

Sędziował p. Kuźnicki Roman. 

Rozdania nagród w postaci dyplo- 
mów pamiątkowych dokonał podinspek- 
tor Brożyński w otoczeniu nadkomisa- 


a A z 
Mistrzostwa hokejowa EUToDy o smenu 


nnie cieszą się zbyt dużem zainteresowaniem 


Jak już donosiliśmy rozpoczyna s'ę ! innych. którzy będą się pop'zywali 
w nadchodzący poniedziałek w Berlin'e jazdą łyźwiarską. 
turniej hokcjowy o mistrzostwo Euro-| Pozatym związek niemiecki znacznie 
y. cbniżył ce ty biletów wst;pu. pragnąc 

Trzeba już dziś zauważyć, że tego- chociażby w ten sposób ściągnąć pub- 
roczne mistrzostwa Europy będą się liczność do pałacu zinioweg”. 
znacznie różnić od poprzednich cho- | W turn'eju weźmie udziuł tyik“ f'e- 
ciażby z tych względów. że weźmie w dem państw. przyczem nic iost wvllu- 
nich udział n'eznaczna ilość państw.  |czone, że w osłatwej chwi zata te: 
|  Charakterystyczne, że Niemiecki szcze niespodzie iki, gdyż np. w dniu 
Związek Hokejowy, który już obecne oregdajszym Szwecia odmówiła udzia- 
|przeczuwa, że turniej ten nie wywoła łu w mistrzostwach ze względów finan- 
większego zainteresowania u publicz- sowych. 
ności, postanowił dla urozmaicenia pro-| W najlepszym wypa 'ku w tegorocz- 


„gramu (!!!) sprowadzić do Berlina ma nym turn'eju hokcjowym o m'strzostwo. 
czas trwania mistrzostw hokziowych Europy wezmą udział następujące pañ- 
|stynnych 


łyźwiarzy — zwycięzców stwa: Awstrja, Niemcy, Czechosłowacja 


Admira, trzecia z rzędu pretendent=olimpiiskich aowięc Son'ę Hen'e. Karola Francja, Anglia, Szwajcaria i Łotwa. 


ka do tronu mistrzowskiego, pokonała 
dość gładko zeszłotygodniowego pogrom 
cę Rapidu drużynę Nicholson w stosunku 
4:0. I mimo, że Admira ma obecnie po- 
ważne kłopoty z ustawieniem swej jede- 
nastki, kilku jej najlepszych zawodników 
znajduje się bowiem na liście chorych, 
wystarczyło 20 minut pierwszorzędnej 
gry internacjonałów Siegla, Vogla i kró- 
la strzelców wiedeńskich Schalla, aby 


zmysić przeciwnika do kanitulacji, Wy- | 


nik: Admira—Nicholson 4:0. 

Pozostałe dwa mecze Hakoah—B.A. 
C. ií Wacker-Sportclub zakończyły się 
bądź co bądź wynikami niespodziewane- 
mi. Zarówno bowiem drużynie Hakoah, 


jak i Wacker nie wróżono sukcesu punk, 


towego nad swemi niedzielacmi przeci: 

wnikami. Stało się jednak inaczej. 
Żydowska drużyna wydarła silnemu 

zespołowi BAC. 1 punkt, a to dzięki lep 


Kiedy roznoczną się 
mistrzostwa piłkarskie klasy A 


„Termn rozamszęcia 1ozyeywek o 
mistrzostw» piłkorskę  Kodzi ulegnie 
prawdopodobnie przesurięciu 

Początkowo władze piłkarskie za- 
merzały wyznaczyć pierwsze rozgryw 
ki na dzeń 20 marca. jcanakże wskutek 
złych warunków atmosferycznych i nie 
załatwionej jeszcze sprawy z klubami 
fabrycznemi postanowiono rozpocząć 
mistrzostwa dopiero w dniu 27 b. m. 
Najprawdopodobniej i ten termin ulcgn e 
przesunięciu ze względu na fatalny stan 


3:8 Patrzę 


—— 


Echa m ezu 


Szwajcarja — Niemcy 


Rozegrany ubiegłej n'edzieli w Lip- 
sku międzypaństwowy męcz piłkarski 


Niemcy — Szwajcaria przyniósł związ- Andrzejewsk: (ŁKS). Mann (U.) — Ja- karze stwierdzili u nigo zakażenie krwi, 


kowi n'emieckiemu dochodu około 64 ty 


Schäffera, Grafstroma, Hilde Holowską I 


ać 


Dookoła wykluczenia |  Bokserzy lólzcy 
klubów fabrycznych z ŁOZPN |przed sootkaniami o mistrzostwo 


Sprawa wykluczenia klubów fabrycz Polskt 
nych z ŁOZPN nie jest jeszcze ostas W dniu dzisiejszym wyjeżdża do 
tecznie załatwiona. Poznania pod kierownictwem kap'tana 
Narazie Zarząd ŁOZPN trzyma się związkowego p. Nowaka łódzka ekspe- 
(ściśle uchwały walnego zebrania i zgod dycia bokserska. która weźmie udział 
ne z odpowiedniemi paragrafami sta- w trzydniowych spotkaniach o mistrzo- 
tutu nie uznaje aż do całkowitego roz- stwa Polski. 
strzygnięcia tej sprawy klubów fabrycz W skład ekspedycii wchodzą nastę- 
nych. pujący bokserzy okręgu łódzkiego: 
Protokół walnego zebrania ŁOZPN) Leszczyński (IKP). Spodenk'ewicz 


e dop'ero przed kilku dniami prze- (IKP), Cyranck (Zjednoczone)), Klim- 


słany do PZPN spodziewać się więc na czak (Sokół), Pisarski (Sokół), Scwery- 
leży, iż już w najbliższych dniach Ża- niak (Sokół), Chmielewski (IKP), Wurm 
rząd najwyższej magistratury piłkar- (Union), Konarzewski (IKP) i Stibbe 
skiej po zapoznaniu się z całokształtem (Union). Charakterystyczne, że może 


sprawy wyda odpowiednią decyzię. 


Należy przypuszczać, że uchwała 
walnego zebrania zostanie przez PZPN 
zaanulowana, natomiast przeciwko nie- 


dojść dwukrotnie do walki między ło- 
dz'anam, gdyż jak wiadomo w wadze 
rółśredniej startują miedzy innemi Pi- 
sarski i zeszłoroczny mistrz Polski Se- 


wceryniak zaś w wadze ciężkiej Stibbe 
ı Konarzewski, 


-Francja i Ameryka 


poniosły znaczne straty 


Francuska lekkoatletyka poniosła 
wskutek dyskwalifikacji Ladoumegue 
w'ęlką stratę zwłaszcza jeśli chodzi o 

Na zawodach bokserskich między- najbliższe Igrzyska Olimpijskie, bow'em 
klubowych Polcyjnego Klubu Sporto- Ladoumegue był stuprocentowym fawo 
wego, (w niedzielę w sali Geyera) o rytem w biegu na 400 mtr. Ciekawe, że 
godz. 1l-ej. odbędą się walki następują- najpoważniejszy konkurent francuza na 
cych par: W. musza: Kajtaniak (PKS) tej przestrzeni amerykanin Castman u- 
— Bicer II (Union). w. kog: Krzywań- legł ostatnio tragicznemu wypadkowi i 
ski I (ŁKS)—-Pawlak (Union), w. piórk.:,w związku z tym nie weźmie również 
Loyer (PKS) — Krzvwański Il (ŁKS). udziału w Igrzyskach Olimpijskich. Wy 
w. lekka: Lurek (PKS) — Ostrowski padek z Castmanem wydarzył się w 
(Geyer). Woźn'akowski (G.) — Kijew= czasie treningu. Castman zaniedbał lek- 
ski (Zi). w. póśr.: Rybczak (PKS) — kie pokaleczenie i w krótkim czasie le- 


którym klubom fabrycznym wytoczone 
zostane dochodzenie i jeśli zarzuty zo- 
staną stwierdzone posypią się kary in- 
dywidualnie na poszczególne kluby. 


Kto walczyć będzie 
na zawodach bokserskich PKS-u 


ranowski (ŁKS), Nawrocki (U.) — Ku- W prasie amerykańsk'ej ukazały się w 


Mecz bokserski 
1. K.P. — Reprez. Wilna 


Drużyna bokserska IKP wyjeżdża 
w tydzień po mstrzowstwacii Polski, 
t. j. 20 b. m. do Wilna w celu rozcgrania 
z jego reprezentacją meczu pięściar- 
skiego. Łodzianie do spotkana tego 
wystawiają następującą drużynę: Le- 
|sżczyńskić Spodenkiewicz, Zieliński, 
Banasiak. Garnczarek, Chmielewski, 
Stahl I i Konarzewski. 


Pierwsze terminy 
o puhar Davisa 


Niektóre terminy meczów teniso- 
wych o puliar Davisa zostały już usta- 
lone. a mianowicie: Niemcy — Indje w 
Berlinie 6—9.V. Italia — Egipt w dniach 
7—9 mała. Czechosłowacja — Austrja 
8—10 maja. Węgry — Finlandia. Szwaj- 
caria — Beleja i Monaco — Norwegja 
grają od 7—9 maja, Polska — Holandja 
od 13—15 maja w Warszawie, Anglia 
lęk Rumunja od 13—15 maja w East- 
` bourne, 


Zakończenie turnieju 
w Mentonie 


W ostatnim dniu finałów turnieju te- 
nisowego w Mentonie w grze podwój- 
nej pań para Jędrzejowska — Adamoff 
została pokonana w pólfinale przez: pa- 
Ire Staterthwa te—Hewitt 4:6, 4:6. W fi- 
¡nale wygrała para Mathieu — Rosan- 
bert, bijąc Satterthawaite—Fewitt 6:4, 
6:4. Finał panów wygrał Menzel bijąc 
Merlina 6:3. 0:6. 6:3, 6:4, Finał pań wy- 
xrafa Mathieu bijąc Valerio 6:2. 6'3. a 
finał gry podwójnej wygrała para Mere 
lin — legay bijąc parę Acschliman — 
Fischer 6:3, 7:5, 0:6, 8:6. 


Doroczny bieg 
na przełaj ŁKS 


W drugie Święto Wiclkielnocy t.i. 
28 bm. odbędzie się doroczny bicz na- 
przełaj ŁKS-u na dystansie około 5 klm 
o przechodnią statuctkę. Bieg ten od- 
będzie się po raz czwarty z rzędu. przy 
lczem dwa razy (w roku 1929 i 19.31) 
lzwycięzcą był Petkiewicz. zaś jeden 
"raz w r. 1930 — Kusociński. 

W roku bieżącym, Petkicwicz, któ 
ry w razie ewelitl. zwycięstwa otrzy- 
małby statuetkę na własność — wziąść 
udziału wskutek zawieszenia nie może, 
natomiast prawdopodobny jest udział 
jKusocińskicgo. W każdymbądźrazie w 
‘biegu tegorocznym ŁKS wezmą udzłał 
najlepsi długodystansowcy lokalni i zua 
ni zawodnicy zamiejscowi. 


sięcy marek mem'cekich. Meczowi te- stósik (ŁKS), Czyżykowski (IKP) — Li- związku z tym wzmianki ,że Castman Nieście pomoc 
najbiedniejszym 


mu przyglądało się 47 tysięcy płatnych 
widzów. 


piec (G.). w. średnia: Czerniak (PKS) — |w ciągu 7 czy 8 miesięcy nie będzie się 
iSzwarc (BK). |móg! ukazywać wogóle na bicżni, 


0 skazanych na śmierć 
w Czechach 


czeka na stracenie 


Praga, 10 marca. 
(Tel. własny). 

(t) W chwili obecnej znajduje się w 
czechosłowackich więzieniach 25 zbrod 
niarzy, (wśród nich dwie kobiety), ska- 
zanych na Śmierć przez powieszenie. 
Wyroki te nie mogą: być jednak wyko- 
nane z pówodu nieobsadzenia stanowjs 
ka kata. 


Zderzenie framwa;u 
z samochodem 


Szofer zabity, kilka osób rannych 


» Lipsk, 10 marca 
(t) Dziś w południe samochód cięża- 
rowy zderzył się z tramwajem na przed 
mieściu Engelsdorf. skutki zderzenia 
były straszne. Samochód został roz- 
strzaskany, przyczem szofer zabity na 
miejscu. Pomocnik jego oraz robotnik 
zostali ciężko ranni. Również tramwaj 
został uszkodzony, a czterech pasaże- 

rów odniosło poważne okaleczenia. 


Epidemija grypy 


w szkołach bukareszteńskich 


Bukareszt, 10 marca. 
(Telegram własny) 


W szkołach bukareszteńskich panu- 
je silna epidemja grypy, obejmująca 40 
proc. uczni. Ministerstwo Oświaty za- 
mierza przerwać na czas pewien naukę 
we wszystkich szkołach w celu zasto- 
sowania środków zapobiegawczych 
przecjwko epidemii. 


6 milionów kob'ef 


w przemyśle sowieckim 


Ryga, 10 marca 
(©) Liczba kobiet zatrudnionych w 
przemyśle sowieckim w ostatnich latach 
ciągle wzrasta. Podczas gdy w roku 
1928 pracujących kobiet zarejestrowano 
2 i pół miliona, w roku 1931 liczba ta po- 
większyła się do 6 milionów. Rząd so- 
wiecki celowo wyzyskuje pracę kobiet 
w przemyśle, gdyż daje to mu możność 

ebniżenia płac robotniczych. ; 


"Zamach na radcę nie. 
miesfieśo w Iiosńmie 


EE cz WO = 


1932 ŁRPREFY 
Briand jako polityk 


10: 111 E Nr. 70 
Miss błondynka 


W Paryżu edbył się konkurs na naj- 
piękniejszą jasną główkę. Pierwszą 
nagrodę oirzymaia 15-letnia Ruth Ewe- 


> ABa. ler, która zyskała w ten sposób tytuł 
Zgon Arystydesa Brianda budzi jeszcze szczery żal na całym świecie., Na „miss blondynki“, j 


zdięciu widzimy ZE RA Lepik a ki wielkich przemówień W. MEEA 
: l ` Ldzö Narodów w Genewie. : bz 
Nowy strój hokey'owy 


Srokfamonanie państra 
mandżursfieśs 


: ; i dson, znana hokey“stka ame- 
Zdjęcje nasze przedstawia członków narodowego komitetu mandżurskiego, Miss Davidson, | śą ; 
kiej PE BONA niepodiegłość Mandżurij, Sedzą od lewej ku prawej: rykańska, wystaąpiia po raz pierwszy 
generał Juan Szi-Kaj, generał Tsang Si'-Vi, generał a ca. penaa Czang A A i a pe sap: z 

i bir mi kdenu Czao Hs'n Pe. | owego, rantającego twarz 
Hu, generatiM : Caii asi ALEAT My! ashtin RAA od uderzenia krążkiem, Maska ta zo- 
stanje „niewątpliwie przyjęta przez 
wszystkich zawodników hokey'owych. 
NEEZETREZAT E E A S AEAEE SEn > | 


| Saneczki ze sterem 


Wielkie za'nteresowanie wywołało w 


W Moskwie dokonano zamachu na rad- Angielski statek motorowy „Linge“ stał sié pierwszą ofiarą tegorocznych burz: St. Mor tz, stolicy sportów zimowych, 


cę poselstwa niemieckiego dr. Twar- | 
dowsky'ego. Zamachu dokonał 28-letni | 
student, strzelając do dr. Twardow- 


sky'ego cztery razy. Przyczyn zamachu Ę 


dotąd nie ustalono. i 
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wiosennych, które na morzach rozpoczęły już swą niszczycielską akcję. Sta: ukazanie się saneczek ze sterem. Ta 

tek ten, zdążający do Cornvall, został poważnie uszkodzony. | towa konstrukcja sanek cieszyć się bę- 

i | „ dzie newatpiiwie  wiciką sympatją 

i wsród sportowców, chroni bow em san 

| ki od wywrócenia się. 

Anny Nr 14.i NOWY SĄCZ, ul Maleiki 
BĘDZIN, Ruru, 
i ; $ 21. tel. 4-48: KALISZ: Złəts nr |14: RADOM- A Eifer. ul, Żeromskiego 25 tel 17 WIELCE: E a 
STOCHOWA: Al“ Panny Marii nr. 21, tel. 4-48; KALISZ: Złots nr 14: WER: Bino gole ALEŚOLEM tel 17-96: — BIELCE: ulica 
Era nr. 16. tel. 40; PIOTRKÓW TRYBUNALSKE ul. Garncarska nr. 3: WŁOCŁAWEK: Biuro dzienników L. Makowski Kaściuszki 5: 


KROTOSZYN. Kaliska 


165-00 i 171-50 (Oddział dla całej Małepoiski) Ekspozytury krakowskiego oddziału: TĄRNÓW.ul Św 


LUBLINIE: ul. Kołłątaja 5, tel. 3-48. Agentura na GRODZISK Wikp, i OPALENICĘ; Wojciech Gabrielczyk Grodzisk. Zbąszyńska 7 
m | mni yn a O 0 
| Ogłoszenia: W tekście 50 gr. za wiersz milimetrowy (na strome 4 szpaltyo 


3 y nekrologi 40 gr. za wiersz milum. Drobne: za słowo l> groszj 
naimnieisze zł. 1.50. Poszukiwanie pracy: za słowo I0 groszy. najmniejsze zł. 


1 zu. 


Tel. Administeaci 124 KontoP.K.O. „Wyd au niciwo Republika Nr. € i 


Za wydawcę į druk.: Wydawnictwo „Republika“ sp. z ogr. odn redak.oi cdpowi edzialny: Jan Grobelnjak, Łódź, Piotrkowska 49, 


zzz 


